Protokół  Nr 31/2011

z posiedzenia Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej

odbytego w dniu 14.10.2011 r.

o godz. 8:00 w Starostwie Powiatowym

przy ul. Wrocławskiej 2 w Środzie Śląskiej

Obecni:

Sebastian Burdzy – Starosta

Mieczysław Kudryński - Wicestarosta

Grzegorz Pierzchalski – członek   Zarządu

Czesław Kaczmarek – członek Zarządu

Józef Chabraszewski – członek Zarządu

oraz

Mariusz Żałobniak – Sekretarz Powiatu

Janina Gawlik – Skarbnik Powiatu

Starosta

Przywitał przybyłych na posiedzenie członków Zarządu, a następnie przedstawił porządek posiedzenia:

1. Otwarcie posiedzenia.

2. Przyjęcie porządku posiedzenia.

3. Przyjęcie protokołu Nr 29/2011 z posiedzenia Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej.

4. Podjęcie uchwał Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej w sprawie:

- ustalenia regulaminu organizacyjnego Środowiskowego Domu Samopomocy w Środzie Śląskiej,

- wyznaczenia nauczyciela do pełnienia zastępstwa za Dyrektora Powiatowego Ośrodka Edukacji w Środzie Śląskiej,

- uchwalenia „Regulaminu przyznawania i wykorzystania środków na wspieranie doskonalenia zawodowego nauczycieli szkół i placówek oświatowych, dla których Powiat Średzki jest organem prowadzącym”,

- przyjęcia planu zimowego utrzymania dróg powiatowych Powiatu Średzkiego w sezonie 2011/2012,

- zmian w uchwale budżetowej Powiatu Średzkiego na rok 2011.

5. Przyjęcie stanowiska w sprawie:

- informacji dotyczącej kosztów remontu budynku przy ul. Wrocławskiej 10 w Środzie Śląskiej (budynek byłego Liceum Profilowanego),

- przejęcia przez Gminę Środa Śląska nieruchomości drogowej stanowiącej mienie Powiatu Średzkiego, położonej w Środzie Śląskiej przy ul. Jastrzębiej,

- lokalu użytkowego o powierzchni 10,60 m2 usytuowanego w budynku przy ul. Konstytucji 3-go Maja 7 w Środzie Śląskiej,

- wniosku Wydziału MiD o przywrócenie poprzedniej organizacji ruchu dla ruchu samochodów ciężarowych, na drodze 2020D od Udanina i zjazdu z autostrady przez Jarostów do Ujazdu Górnego,

- wybudowania chodnika w miejscowości Brodno wzdłuż drogi powiatowej nr 2064D,

- wniosku Pana A. Baranieckiego dotyczącego budowy chodnika przy drodze powiatowej nr 2020D wzdłuż ul. Wrocławskiej w Rakoszycach,

- wniosku mieszkańców ul. Sienkiewicza w Malczycach dotyczącego naprawy chodnika od Cukrowni do byłej papierni,

- wniosków Rady Sołeckiej i sołtysa miejscowości Słup oraz radnych powiatu dotyczących remontu odcinka drogi powiatowej nr 2062D w miejscowości Słup,

- wniosku mieszkańców ul. 1 – go Maja w Malczycach dotyczącego wybudowania odcinka chodnika przy drodze powiatowej nr 2191D.

6. Zaopiniowanie uchwały Rady Powiatu w sprawie:

- określenia zakresu i formy informacji o przebiegu wykonania budżetu Powiatu Średzkiego za pierwsze półrocze, informacji o kształtowaniu się wieloletniej prognozy finansowej oraz informacji o przebiegu wykonania planu finansowego instytucji kultury,

7. Sprawy różne.

Starosta

Zaproponował wprowadzenie do punktu przyjęcie stanowiska w sprawie lokalu użytkowego położonego na I piętrze budynku przy ul. Konstytucji 3 - go Maja 7 .

Za przyjęciem porządku wraz ze zmianą , głosowano:

ZA – 5 P – 0 W – 0

Ad. 3/ Przyjęcie protokołu Nr 29/2011 z posiedzenia Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej.

Starosta

Zapytał, kto jest za przyjęciem protokołu nr 29/2011 z 15.09.2011 roku?

Za – 5 W - 0 P - 0

Ad. 4/ Podjęcie uchwał Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej w sprawie:

- ustalenia regulaminu organizacyjnego Środowiskowego Domu Samopomocy w Środzie Śląskiej

Starosta opuścił posiedzenie Zarządu. 

Wicestarosta

Zapytał ile osób ma pracować w Środowiskowym Domu Samopomocy?

Sekretarz

Odpowiedział, że 10 osób.

Wicestarosta

Powiedział, że Starostwo oszczędza na wielu rzeczach i zapytał czy jest konieczność, aby był kierownik i zastępca, ponieważ zastępca ma odpowiednią gratyfikację.

Sekretarz

Odpowiedział, że to jest tak naprawdę decyzja kierownika jednostki.

Starosta

Zaznaczył, że mamy dwie jednostki, placówki w Piersnie i Środzie Śląskiej.

Radny Chabraszewski

Powiedział, że zaraz ma bardzo ważne spotkanie i musi wyjść z Zarządu. Poprosił o przełożenie spraw odnośnie - wybudowania chodnika w miejscowości Brodno wzdłuż drogi powiatowej nr 2064D, a także wniosków Rady Sołeckiej i sołtysa miejscowości Słup oraz radnych powiatu dotyczących remontu odcinka drogi powiatowej nr 2062D w miejscowości Słup na następne posiedzenie Zarządu.   

Radny Pierzchalski

Zaznaczył, że takich wniosków jest więcej.

Radny Kaczmarek

Powiedział, że w związku z tym, że radny z tej Gminy zgłasza taki wniosek, przychyla się i wnosi o przesunięcie tych tematów na następne posiedzenie Zarządu.

Wicestarosta

Powiedział, że podobnie należałoby potraktować pozostałe wnioski:

- radnego Andrzeja Baranieckiego, dotyczącego budowy chodnika przy drodze powiatowej nr 2020D wzdłuż ul. Wrocławskiej w Rakoszycach,

- mieszkańców ul. Sienkiewicza w Malczycach, dotyczącego naprawy chodnika od Cukrowni do byłej papierni,

- mieszkańców ul. 1 – go Maja w Malczycach, dotyczącego wybudowania odcinka chodnika przy drodze powiatowej nr 2191D.

Skarbnik

Powiedziała, że zrobi zestawienie przed pracami nad wydatkami, po zapewnieniu wynagrodzeń, potrzeb bieżących, zestawienie wszystkich wniosków i będziemy segregować.

Wicestarosta

Zapytał kto jest za wycofaniem z dzisiejszego porządku posiedzenia Zarządu pięciu wniosków :

- wybudowania chodnika w miejscowości Brodno wzdłuż drogi powiatowej nr 2064D,

- wniosku radnego A. Baranieckiego, dotyczącego budowy chodnika przy drodze powiatowej nr 2020D wzdłuż ul. Wrocławskiej w Rakoszycach,

- wniosku mieszkańców ul. Sienkiewicza w Malczycach, dotyczącego naprawy chodnika od Cukrowni do byłej papierni,

- wniosków Rady Sołeckiej i sołtysa miejscowości Słup oraz radnych powiatu dotyczących remontu odcinka drogi powiatowej nr 2062D w miejscowości Słup,

- wniosku mieszkańców ul. 1 – go Maja w Malczycach, dotyczącego wybudowania odcinka chodnika przy drodze powiatowej nr 2191D.

Za powyższym stanowiskiem członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 4 P – 0 W – 0

Radny Kaczmarek

Zaproponował, aby wstrzymać się z powołaniem zastępcy kierownika ŚDS, przyjrzeć się pracy Kierownika, odbyć tam Komisję Oświaty.

Do sali wrócił Starosta

Starosta

Poddał pod głosowanie uchwałę w sprawie ustalenia regulaminu organizacyjnego Środowiskowego Domu Samopomocy w Środzie Śląskiej, z wykreśleniem z regulaminu Środowiskowego Domu Samopomocy stanowiska zastępcy kierownika. 

Za przyjęciem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0

· wyznaczenia nauczyciela do pełnienia zastępstwa za Dyrektora Powiatowego Ośrodka Edukacji w Środzie Śląskiej,

Starosta

Powiedział, że tą funkcję będzie pełniła Pani Magdalena Małyga.

Za przyjęciem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0

- przyjęcia planu zimowego utrzymania dróg powiatowych Powiatu Średzkiego w sezonie 2011/2012,

Radny Pierzchalski

Powiedział, że ma przed sobą mapkę z IV i V standardem i przyznał, że poprzedniej zimy nie widział różnic pomiędzy V a IV standardem. Były robione w miarę możliwości wszystkie. Dodał, że chciałby zwrócić uwagę na dwa odcinki dróg, jedną na terenie Środy Śląskiej, drugą na terenie Gminy Udanin. Udanin ma najwięcej dróg powiatowych, a najmniej ma... Chodzi mu o odcinek drogi na terenie Gminy Udanin, odcinek Ujazd Górny przez Gościsław do samej obwodnicy. Nie wie dlaczego ten odcinek, jak i  odcinek Cesarzowice – Ramułtowice, jest w V standardzie. Jest to bardzo ważna droga na Wrocław. Jeśli jest ona w V standardzie, to praktycznie cała droga od Bogdanowa poprzez Samborz, nie ma wyjazdu.

Starosta

Powiedział, że wrócimy jeszcze do tego tematu, a teraz zajmiemy się uchwałą w sprawie uchwalenia „Regulaminu przyznawania i wykorzystania środków na wspieranie doskonalenia zawodowego nauczycieli szkół i placówek oświatowych, dla których Powiat Średzki jest organem prowadzącym”

Salę opuścił Józef Chabraszewski 

Do sali weszła Zuzanna Jaskuła – Kierownik Wydziału EKS

- uchwalenia „Regulaminu przyznawania i wykorzystania środków na wspieranie doskonalenia zawodowego nauczycieli szkół i placówek oświatowych, dla których Powiat Średzki jest organem prowadzącym”,

Zuzanna Jaskuła

Powiedziała, że cały czas takie środki są.

Radny Kaczmarek

Zapytał czym się różni ta uchwała od poprzedniej, dlaczego została wniesiona?

Zuzanna Jaskuła

Powiedziała, że teraz dyrektorzy będą mieli obowiązek składać do Powiatu plany wszystkiego. Do tej pory my zajmowaliśmy się tylko przyznawaniem czesnego dla studiujących nauczycieli, pozostałe środki były w szkole i dyrektor nimi dysponował, czyli kursy, seminaria, konferencje. W tej chwili będziemy mieli ogląd na wszystko i dyrektorzy składają sprawozdania.   

Radny Kaczmarek

Zapytał co się zmieni przyjmując ten regulamin?

Zuzanna Jaskuła

Finansowo nic.

Radny Kaczmarek

Zapytał, czy przyjmujemy dodatkowe zobowiązania finansowe?

Zuzanna Jaskuła

Nie. To są ustawowe, te środki.

Skarbnik

I nie zawsze wykorzystywane, w miarę posiadanych środków.

Za przyjęciem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 4  P – 0 W – 0

Do sali weszła Pani Halina Przychodna – Dyrektor Rodzinnego Domu Dziecka w Głosce oraz

Katarzyna Misiuna – Dyrektor Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie.

Starosta

W proponowanym porządku posiedzenia nie ma tego tematu, nie mniej jednak chcieliśmy porozmawiać z Panią Dyrektor o wniosku jaki wpłynął do nas w tym roku, w sierpniu, dotyczący likwidacji placówki i tych rozmów, które były czy to na Komisji Oświaty i rozmów jakie były do tej pory prowadzone pomiędzy Panią, a Panią Dyrektor PCPR-u w kontekście przyszłości placówki, formy jej prowadzenia. I druga rzecz, wniosek jaki Pani złożyła dwa dni temu w PCPRz-e, dotyczący przyszłego budżetu placówki. Czyli złożyła Pani wniosek, tak jak gdyby nie było tego podania. I stąd nasze zaniepokojenie tym faktem. Chcielibyśmy tą sprawę wyjaśnić i ustalić w końcu jakie jest Pani Dyrektor stanowisko i w którą stronę idziemy? W jaki sposób będziemy prowadzić placówkę od 1 stycznia 2012. Ja może oddam głos.

Halina Przychodna

To znaczy tak, napisałam taki wniosek i po rozmowie z Panią Dyrektor PCPR-u, z Panią Katarzyną Misiuną powiedziałam, że na początku listopada podam konkretną odpowiedź, dlatego, że sytuacja jest bardzo trudna. I jak gdyby rozważam to jeszcze i...

Katarzyna Misiuna

Mogę sprecyzować Pani Dyrektor?

Halina Przychodna

Tak.

Katarzyna Misiuna

Nie rozmawiałyśmy już o placówce, bo jakby to ostatecznie Pani powiedziała dawno temu, tylko rozmawiałyśmy o rodzinie zastępczej zawodowej, tak? Czyli o czymś zupełnie innym. Cały czas rozmawiałyśmy o rodzinie zawodowej i na zespole i na wszystkich innych spotkaniach. Co do placówki  Pani ostatecznie powiedziała, że absolutnie tego nie, to jest  zresztą  w piśmie, odpowiem do końca października, początek listopada. Zresztą tłumaczyłam Pani z jakiego powodu. Bo to trzeba do sądu  to troszkę potrwa, więc żebyśmy zdążyli do końca tego roku. Ten początek listopada to byłby maksymalny termin kiedy Pani musi dać odpowiedź, odpowiedź dotyczącą czy bierze Pani dzieci, które już nie będą w placówce rodzinnej, bo jej Pani nie chce prowadzić w rodzinę zastępczą. I teraz skąd ten budżet, o co chodzi?

Halina Przychodna

To znaczy tak, w tej chwili rozmawiam z lekarzami leczącymi Kamila. Kamil jest dzieckiem chorym tak jak Pani wiadomo i jest chorym dzieckiem psychicznie. I tu nawet sugestia Pani psychiatry, że ja jako osoba nie będąca psychiatrą tym dzieckiem nie mogę się opiekować. Więc tu jak gdyby jest taka moja decyzja, że Kamil powinien być w placówce i ja już o tym zgłaszałam wcześniej.

Katarzyna Misiuna

To znaczy w placówce nie. Pani, tylko ...

Halina Przychodna

Specjalistycznej.

Katarzyna Misiuna

Rozumiem.

Halina Przychodna

I stąd tu takie... wiem, że do 15 zawsze budżet się planuje i też zastanawiam się na tym, czy nie wziąć dwójkę dzieci w miejsce Kamila, bo Kamil jest trudny. I tak rozważam, co zrobić dalej. Też nie jestem jeszcze pewna do końca. Tu faktycznie będąc zmęczona opieką nad Katarzyną, która w tej chwili jest w szpitalu w Lubiążu, która była w placówce mojej do 31 sierpnia i dalej jest pod moją opieką, wczoraj dostałam od niej kilka sms-ów.

Katarzyna Misiuna

Katarzyna jest pod Pani opieką, Pani Halinko?

Halina Przychodna

Oczywiście, emocjonalnie jest wspierana przeze mnie.

Katarzyna Misiuna

Katarzynę od kilku miesięcy wspiera PCPR Pani Halinko i załatwia jej miejsce, żeby miała gdzie mieszkać, bo wylądowałaby pod mostem, także troszkę z tą opieką jest inaczej.

Halina Przychodna      

Emocjonalną opieką cały czas jest ze mną, nawet siostra, która opiekowała się nią w Wierzbicach, powiedziała, że telefony moje bardzo dobry wpływ mają dla niej. Także nie mogę nagle odciąć czegoś, prawda. to są emocje, to są uczucia wyższe, to są takie sprawy no które się nie da, to nie jest kartka, że się przerzuca, zamyka, no po prostu nie da się oddzielić, zamknąć...

Starosta

Ale dobrze Pani Dyrektor, czym innym są sprawy emocjonalne, przywiązania się i ileś lat bycia razem, a czym innym są sprawy formalne, czyli tak naprawdę Kasia przestała być w placówce, na Pani wniosek, przestała być 31 sierpnia. Od tej daty liczymy tak, że po prostu ma Pani trójkę dzieci w tej chwili w placówce  i wiedzieliśmy doskonale, że Kasia będzie niedługo osobą pełnoletnią, więc wyjdzie z placówki. To samo będzie się tyczyło innych placówek, więc to gdzie ona trafi,  to jest druga na razie w tej chwili sprawa. Natomiast chodzi o przyszłość Pani jako Dyrektora Rodzinnego Domu Dziecka, Pani wniosku i tego w jaki sposób, a chciałbym żebyśmy dalej współpracowali i pytanie tylko, czy współpracujemy tak jak to było już wcześniej sugerowane, że przekształca się Pani w rodzinę zawodową zastępczą dla tych, czy innych dzieci, to na razie zostawmy. Czy prowadzi Pani dalej formę taką jaką przez ostatnie 8 lat, czyli Rodzinny Dom Dziecka Nr 2 w Głosce, z tym, że wie Pani doskonale, że ilość dzieci jest minimum, które musi być spełnione, więc to jest 4 jak gdyby osoby. I tutaj na dzień dzisiejszy mamy trójkę rodzeństwa więc musiałaby Pani dobrać jedno dziecko.

Katarzyna Misiuna

Przy czym Pani Halinka mówi, że Kamil powinien być w ośrodku specjalistycznym.

Starosta

Więc to nam tak naprawdę zaczyna pomału wszystko komplikować. Pani Kawińska miała podobną sytuację, dobrała dwójkę dzieci, ma w tej chwili na stanie, przepraszam za wyrażenie, ma piątkę dzieci i dalej prowadzi swoją placówkę i działalność. Natomiast my jako Zarząd Powiatu, my jako Rada Powiatu przyjęliśmy już w tej sprawie, w Pani sprawie, na Pani wniosek, uchwałę intencyjną  dotycząca likwidacji placówki z dniem 1 stycznia 2012. I teraz te rozmowy, które prowadzone są i ta chęć współpracy ze strony i PCPR-u, czy to Zarządu Powiatu musimy się zastanowić ilość tych dzieci, które to będą dzieci i jaka forma i tylko tyle. I teraz dzisiaj mamy 14 październik, dwa dni temu składa Pani wniosek, tak jakby nic się nie stało i jesteśmy skołowani, nie wiemy co robić dalej.

Halina Przychodna

Przepraszam.

Starosta

Stąd taka szybka nasza reakcja i chcieliśmy to jak gdyby jeszcze raz przedyskutować i coś ustalić. Mamy mało czasu, sąd musi się wypowiedzieć. Ja podejrzewam, że tu sytuacja będzie bardzo prosta i klarowna, skoro złoży Pani wniosek do sądu to wiadomo, że sąd przydzieli, czy przekwalifikuje Panią na rodzinę zastępczą zawodową tym bardziej, że Pani ma taki bagaż doświadczeń i tyle lat prowadziła placówkę.

Katarzyna Misiuna

Przepraszam Panie Starosto w zawodową, jeśli będzie przynajmniej trójka dzieci. A Pani Halinka mówi, że Kamila należy dać do ośrodka. Więc to też trzeba już ustalać Pani Halinko, bo do takiego ośrodka miejsca będziemy szukać pół roku, a tu mamy koniec roku, koniec placówki i co z tym chłopcem?                

Halina Przychodna

Ale to się tak nie da, dlatego, że Kamil jest w tej chwili w dziennym szpitalu psychiatrycznym.

Katarzyna Misiuna

Pani Halinko ja wiem, że się nie da, ale decyzje trzeba podejmować, Pani Halinko, nie da się potem z dnia na dzień.

Halina Przychodna

Pani Dyrektor pewnych rzeczy się nie da przewidzieć, ja nie mogę powiedzieć co ja chcę, co ja zrobię.

Katarzyna Misiuna

Proszę przypomnieć sobie co było z Kasią, nie da się, nie da się, nie da się. Pani Zuzanna już w lutym uczestniczyła w spotkaniu, od wtedy się nie da i nagle mamy 31 sierpień…

Halina Przychodna

Co się nie da? Ja powiedziałam, że się nie da?

Katarzyna Misiuna

I Kasia nie jest już Pani wychowanką, w związku z czym szukamy natychmiast miejsca…

Radny Kaczmarek

Przepraszam bardzo, przerwę. Bo będziemy tu wracać do dyskusji, forma taka jak była wcześniej z Panią Kawińską. Ja mam pytanie do Pani Przychodnej, czy Pani podtrzymuje tą prośbę wyrażoną 29 sierpnia o swojej decyzji, którą Pani podjęła i chce Pani być rodziną zastępczą specjalistyczną, chce Pani…

Halina Przychodna

To znaczy jeszcze ostateczną decyzję powiem na początku listopada, proszę dać mi czas.

Katarzyna Misiuna

Przepraszam, ale ja muszę do Wojewody wystąpić co robimy dalej z placówką.

Radny Kaczmarek

Musi mieć Pani świadomość, że my jesteśmy odpowiedzialni…

Halina Przychodna

Wiem.

Radny Kaczmarek

Jako Zarząd, a osobiście Pan Starosta za każde dziecko, które Pani ma. Jesteśmy odpowiedzialni za to, żeby tym dzieciom zapewnić utrzymanie, a więc budżet. Początek listopada to już jest późno, my mamy obowiązek jeszcze w tym miesiącu podjąć uchwałę budżetową, musimy przeznaczyć na to pieniądze, musimy wiedzieć co robić. Pani nie chce w tej chwili jak słyszę, ma Pani trojkę dzieci, nie chce Pani jednego dziecka, które jak Pani tu poinformowała nas, jest chore psychicznie, czyli zostaje Pani dwójka, chce Pani przyjąć nowe dzieci?

Halina Przychodna

Dwójkę tak. W tym sensie, jeszcze mam prośbę taką, na przykład są tu mieszkania nad Domem Dziecka, są wolne pokoje, na przykład czy mogłabym te pokoje dostać i jakoś przystosować je i tutaj z tymi dziećmi zamieszkać, to wtedy zostałabym z Kamilem, bo miałabym pomoc.

Radny Kaczmarek

Pani będzie uprzejma zauważyć, że wszelkie decyzje w tej sprawie podejmuje Zarząd, mamy do dyspozycji swojego pracownika merytorycznego jakim jest podległy nam Dyrektor PCPR-u, czyli Pani Misiuna, mamy swój Dom Dziecka i nie będziemy tworzyć dwóch domów w jednym domu.

Halina Przychodna

Słusznie.   

Radny Kaczmarek

To jest propozycja na granicy science fiction. My tworząc Rodzinny Dom Dziecka w Głosce, Starostwo chciało zapewnić tym dzieciom ciepło domowe i jakąś solidną opiekę, wychowanie, utrzymanie i tak dalej. I jesteśmy w punkcie, w tym momencie takim, że Pani jest jeszcze Dyrektorem Rodzinnego Domu Dziecka w Głosce, złożyła Pani wolę przekształcenia tego Domu Dziecka w specjalistyczną rodzinę zastępczą…

Starosta

W rodzinę zastępczą, bo Pani Dyrektor Przychodna nie ma uprawnień, aby być specjalistyczną rodziną zastępczą.  

Radny Kaczmarek

My podjęliśmy pierwsze kroki, jako Zarząd Powiatu i Rada, podjęliśmy uchwałę intencyjną, która jest pierwszym krokiem do tego, aby to przekształcenie nastąpiło i w tej chwili Pani nie wie czy podtrzymać tą decyzję o przekształceniu, czy nie. My w takiej sytuacji, nie możemy tkwić w zawieszeniu, miała Pani dużo czasu na to, to musi być decyzja już stanowcza. Nie możemy żyć w sytuacji takiej, że ja dzisiaj chcę, a jutro nie chcę, a pojutrze znów chcę, to nie jest tak, to jest los ludzki. Pani jest Dyrektorem Domu Dziecka, odpowiedzialnym merytorycznie człowiekiem za życie, zdrowie i byt tych małych stworzeń, nie możemy tego inaczej traktować. Pani jest przez nas bardzo poważnie traktowana jako Dyrektor odpowiedzialny,  proszę o odpowiedzialne stanowisko w tej sprawie.

Halina Przychodna

Chcę tutaj zająć odpowiedzialne stanowisko i też szkoda mi właśnie miedzy innymi Kamila, dlatego rozważam tutaj. Rozmawiając z Panem Starostą, Pan Starosta powiedział, żeby mi dać czas do końca roku, na rozmowie tutaj, w tym pokoju.

Katarzyna Misiuna

Nie Pani Halinko, czas wtedy był do końca sierpnia, do 7 sierpnia, przepraszam, spotkanie było w lipcu.

Skarbnik

Pani Dyrektor, jeśli mogę, żeby było wszystko jasne, bo projekty do budżetu składa się do 15  października, mamy obowiązek przedstawić  projekt budżetu Powiatu. Na samym wstępie średni koszt utrzymania dziecka planujemy na 3 tys. – 3 200 zł. do tego będziemy schodzić, dlatego, że to jest zadanie własne, dochody budżetu Powiatu przewidywane są niższe niż w tym roku i trzeba się spodziewać, że dostanie Pani budżet, albo w tej samej wysokości, albo troszeczkę niższej. Tym bardziej, że Pani nie realizuje na czworo dzieci. Będę rozmawiała z Zarządem, będę przedstawiała swoje argumenty, dlaczego ten budżet trzeba obniżyć, bo nie do końca się z nim zgadzam. To co Pani planuje na następny rok, to trzeba mieć pełną świadomość, żadnych czynszów, żadnych kosztów amortyzacji, żadnych dodatkowych umów zleceń, już nas na to stać nie będzie. Pani będzie tak realizowała budżet jak każdy dyrektor jednostki, czyli dostaje Pani pieniądze i na co Pani przeznaczy to jest Pani i wyłączna sprawa. Natomiast proszę nie liczyć przy podejmowaniu decyzji, że my będziemy dostawać pisma o zwiększeniu budżetu, bo takiego czegoś nie będzie. Jest to nasze zadanie własne i jedną kwotą określimy to zadanie w Rodzinnym Domu Dziecka. Także nie jest to na pewno sposób na życie. Dlatego ta decyzja musi być podjęta bardzo odpowiedzialnie, bo czeka nas, nie tylko Panią, wszystkie jednostki, bardzo trudny rok. I bardzo prosiłabym, żeby to było w protokole, że dostała Pani taką informację, żeby nie było, że Pani z mocy ustawy należy się, bo nikomu z nas się nic nie należy, musimy pracować w rzeczywistości.

Halina Przychodna

No na pewno nie szukam sposobu na życie, zgadza się. Jeżeli mamy to rozważać jako sposób na życie no to rozwiążmy to w ogóle i jestem za tym.

Skarbnik

Ja nie rozważam, ja mówię o realnych środkach finansowych.

Halina Przychodna

Dobrze, to ja tutaj powiem, że rezygnuję z placówki. Tak. I chciałam też zapytać odnośnie tutaj posiedzenia z dnia 24 marca 2011 z posiedzenia Nr 11/2011 w sprawie tutaj było przedstawienia, tutaj planu i między innymi jestem tutaj, że „placówka w Głosce życzy sobie 40 tys. zł., placówka w Miękini 18 tys. zł.” To było, że rodziny zawodowe chcą doposażenia, to było o planowanym projekcie. Pani między innymi powiedziała, że wszystkie rodziny traktowane są równo. Na jakiej podstawie chciałabym wiedzieć Pani tak powiedziała, że wszystkich traktujemy równo, co to znaczyło?

Skarbnik

Zawsze wszystkich traktujemy równo.

Halina Przychodna

Ale co to miło być równo …

Skarbnik

Ale ja nie wiem…

Halina Przychodna

Proszę przeczytać.

Skarbnik

 Ale ja nie wiem co Pani wyciągnęła  i z czego to Pani ma.

Halina Przychodna

Proszę bardzo.

Radny Kaczmarek

Tytuł dokumentu.

Skarbnik

„Katarzyna wyjaśniła, że jest to projekt dotyczący rodzin zastępczych niespokrewnionych (...)  Składa się z siedmiu elementów (...) Skarbnik Stwierdziła, że uzasadnione jest traktowanie rodzin jednakowo i dzielenie środków w  miarę równo. Zapytała, czy można udzielić pomocy młodzieży usamodzielniającej się?”. Ale to jest z dyskusji z Zarządu.

Halina Przychodna

No dobrze, ale dlaczego równo traktować? Nie wiem, chodzi o to, że my tam nie równo złożyłyśmy propozycje finansowe, o doposażenie?

Skarbnik

Pani Dyrektor, jeżeli my pracujemy na Zarządzie, czy z kierownikami nad budżetem, nie wiem jaki był kontekst, bo musiałabym się wrócić od początku, bo trudno się wypowiadać, ale to równo dotyczy na pewno, domniemywam, bo nie chciałabym skłamać, ale chodziło o to, że dla mnie dzieci, czy w domu dziecka, czy dzieci w placówce u Pani, czy u Pani w Miękini, naprawdę traktowane są równo.

Halina Przychodna

Czy w rodzinie zastępczej?

Skarbnik

Czy w rodzinie zastępczej, wszędzie.

Halina Przychodna

Ja podejrzewam o ten budżet, tylko, że ten budżet to było składane te 40 tys.

Skarbnik

Pani Dyrektor budżet, każdy, jest weryfikowany...

Halina Przychodna

Ale ja chciałabym wyjaśnić.

Skarbnik

Projekt budżetu składany do Zarządu nijak się nie ma żadnej jednostki, nijak się nie ma.

Halina Przychodna

Zgadza się, tylko ja tu zrozumiałam, że nie równo złożyłyśmy oferty.

Skarbnik

Oferty, nie patrzymy na oferty.

Halina Przychodna

Bo było tu, że 20 % trzeba dać wkładu własnego i osoby, które miały 20% powiedziały ile chcą na doposażenie. Więc ja miałam 20% takie i złożyłam na takie doposażenie.

Skarbnik

Pani Dyrektor na pewno nie zwracam uwagi na to co Dyrektorzy planują, budżety planujemy w ramach posiadanych środków. Nie jest tak, że my dajemy komuś więcej, komuś mniej, bo ktoś się podoba czy nie, czy ktoś złożył więcej, czy mniej.

Starosta                 

Dobrze, Pani Skarbnik.

Halina Przychodna

Jeszcze tutaj: „więc jest to uzasadnione, że w rodzinach tyle, ale Pani w Głosce życzy sobie 40 tys.” proszę to przeczytać i przeanalizować. Ja tu się poczułam...

Skarbnik

Ale wracamy do protokołu, z tamtego budżetu?

Wicestarosta

Nie, to jest z marca tego roku.

Starosta

Dobrze, chwileczkę.  Dotyczy wniosku o dofinansowanie czegoś tam.

Halina Przychodna

Wniosek o dofinansowanie, tak.

Skarbnik

Nie, to ja musiałabym zerknąć...

Halina Przychodna

A jeszcze tu jest tak, „Przewodniczący Rady powiedział, że Panie z Rodzinnych Domów Dziecka zawnioskowały o wystąpienie na sesji Rady Powiatu. Prosiłem te Panie jeszcze na Komisję Oświaty. W środę poprosiłem Panią Misiunę, chciałem, żeby na Komisji Oświaty powiedzieć Paniom co myślimy o tych Domach Dziecka”. Także to jest bardzo motywujące do tego, żeby działać dalej.

Katarzyna Misiuna

Pani Halinko...

Starosta

Spokojnie, spokój, dobrze? Pani Dyrektor tak się nie będziemy bawić, nie będziemy sobie wyciągać jakiś tekstów, czy zdania z kontekstu, które miały miejsce prawie rok temu, tu nie o to chodzi. Sama Pani doskonale wie, że zawsze ceniliśmy Pani i Pani Kawińskiej misję i to co robicie, tylko nie wiem co się stało od pewnego momentu, bo to jest od kilku miesięcy, jest jak na filmach amerykańskich jakaś zła krew się pojawiła. Nie wiem co to jest i czym to było spowodowane. Rozumiem wszystko, wypalenie zawodowe, zmęczenie, stres i tak dalej. Ale proszę mi wierzyć, proszę popatrzeć na to uczciwie, na kilka rzeczy, jakiś niedociągnięć. Naprawdę Zarząd Powiatu przymykał oko, bo były takie sytuacje. Ale to też działa w dwie strony. Ale zaufanie jest podstawową rzeczą w tych trudnych czasach, bo mamy naprawdę trudne czasy, trudny budżet i będzie jeszcze gorzej. I nie będziemy się Pani Dyrektor przerzucać jakimiś argumentami, że ktoś coś powiedział w styczniu, czy w marcu 2011 roku. Mamy 14 października, mamy wniosek z sierpnia, mamy trójkę dzieci, z czego jedno dziecko, najmłodszego Kamila chce Pani, abyśmy pomogli umieścić  w innej specjalistycznej placówce, bo Pani sobie z nim już nie radzi. I ja to rozumiem, bo Pani powiedziała to wyraźnie, wyartykułowała „nie radzę sobie już z Kamilem”. Fakt, ktoś kto jest z boku i popatrzy na to, że jest trójka rodzeństwa i nagle co znowu rozdzielamy rodzeństwo? Dobrze pomyślimy co zrobić z Kamilem, natomiast chcemy ustalić co robimy wspólnie dalej. Czy Pani wychodząc stąd, trzaskając drzwiami, nie wiem, totalnie chce wszystko już jak gdyby zakończyć, czy chce się Pani przekształcić, czy chce Pani dalej funkcjonować jako Rodzinny Dom Dziecka? Ale proszę pamiętać, że musi Pani dobrać wtedy dzieci. I ja muszę mieć tą deklarację z Pani strony, Pani jest Dyrektorem placówki jednej z 13 naszych placówek organizacyjnych Powiatu Średzkiego. Jest Pani bardzo ważną osobą dla nas. I dlatego mówię, musimy coś postanowić. Pewne rzeczy, nie wiem, stosunki między Panią a PCPR-em do tego wrócimy jeszcze jak będzie trzeba, stosunki między Panią a Zarządem Powiatu i tak dalej. Ale ustalmy coś, trzymajmy się planu i schowajmy na razie animozje osobiste. Nie wiem wielokrotnie proponowaliśmy Pani pomoc i tak dalej, różnie to było. Przecież spotykamy się od wielu tygodni i ten temat wałkujemy non stop.

Halina Przychodna

Jaką pomoc, proszę mi powiedzieć?

Starosta

Nie wiem, pomoc, wsparcie nie wiem, czy psychologiczne czy jakiekolwiek inne. Skoro Pani mówi, że jest Pani zmęczona, więc ja rozumiem, że to …

Halina Przychodna

Ja nie mówię, że jestem zmęczona, tylko nie jestem kompetentna, bo Kamil, ja sobie dam radę, ale on w środowisku nie funkcjonuje.

Starosta

Rozumiem, jakoś sobie radził przez ostatnich ileś lat, ale już nie będę patrzył, nie będę rozkładał na czynniki pierwsze jakieś szczegóły. Jeżeli jest taka sytuacja, a nie inna, jeżeli ma Pani takie, a nie inne zdanie w tej chwili na temat Kamila, to nie wiem, tutaj Pani Dyrektor później się wypowie co z nim zrobić, gdzie go umieścić, w jaki sposób, tak? Ale zostanie nam dwójka dzieci tylko. Tak nie możemy funkcjonować, nawet jako rodzina zastępcza nie możemy w ten sposób funkcjonować. Albo dobieramy dzieci, albo zostajemy przy stanie faktycznym, albo przekształcamy się, mamy na to do końca roku czas, tylko ja muszę wiedzieć. Ja nie mogę w tej chwili, Pani wyjdzie i my damy Pani czas do 1 listopada, spotkamy się na posiedzeniu Zarządu i co? Co wtedy się dowiemy? Co się dowiemy? Musimy mieć opinię Wojewody, musimy się przygotować, musimy ewentualnie złożyć wniosek do sądu rodzinnego. Dzisiaj o 11.30 jesteśmy umówieni na spotkanie...

Halina Przychodna

Ja rozumiem waszą sytuację. Tak samo z Kamilem, on jest leczony, no choroba to jest coś co...

Starosta

Pani Dyrektor co zrobić z Kamilem w takiej sytuacji?

Katarzyna Misiuna

Pani Dyrektor musi wystąpić do sądu z wnioskiem o zmianę dla niego typu placówki, bo nie może być w takim razie, skoro tak uważa, typ placówki opiekuńczo - wychowawczej, bo domy dziecka są dla takich dzieci, z którymi są problemy być może i zdrowotne i z zaburzeniami osobowości, ale jeśli to jest choroba psychiczna. Ja rozumiem Pani Dyrektor, że w ostatnim czasie taka diagnoza padła, tak? Bo do tej pory choroby psychicznej Kamil nie miał zdiagnozowanej.                    

Halina Przychodna

Zaburzenia emocji i zachowania.

Katarzyna Misiuna

To nie jest choroba psychiczna zaburzenia emocji i zachowania. W każdym bądź razie, jeżeli mówimy o innym typie placówki, to mówimy tylko i wyłącznie o zakładzie opiekuńczo leczniczym i na to musi wyrazić zgodę sąd. To jest postanowienie, które wyda sąd i powie zgadzam się lub się nie zgadzam, sąd będzie wypowiadał się od 3 do 4 miesięcy. Dlatego ja tak bardzo naciskam od lutego tego roku, żeby się zastanowić co z Kamilem i natychmiast występować do sądu z prośbą o zmianę typu placówki, bo to się nie zadzieje z dnia na dzień i będzie problem. Bo Pani Halinka może się zdecydować z końcem roku, że koniec placówki, może się zdecydować w rodzinę biorę dwójkę dzieci, Kamila nie i wtedy co zrobimy z Kamilem?

Halina Przychodna

Czyli tu dzisiaj deklaruję, że placówki jest koniec, a z dziećmi jeszcze, proszę mi dać trochę czasu, także placówkę proszę likwidować.

Radny Kaczmarek

Czyli ten Pani wniosek jest aktualny?

Halina Przychodna

Tak.

Radny Kaczmarek

Likwidować? To znaczy chce Pani być rodziną zastępczą?

Halina Przychodna

To znaczy właśnie jaką rodziną będę później, to jeszcze podejmę decyzję.

Katarzyna Misiuna

Nie do końca Pani Halinko, o rodzinie zastępczej podejmie Pani decyzję.

Starosta

To znaczy, ma Pani jedyne wyjście.

Halina Przychodna

Tak zastępczą, czy...

Starosta

Ale specjalistyczną też Pani nie może zostać...

Halina Przychodna

Też już słyszałam, bo muszę mieć specjalistyczne...

Starosta

Oczywiście my możemy się umówić tak, jeżeli chce Pani być specjalistyczną rodziną zastępczą  to my to umożliwimy, tylko to potrzeba kilku miesięcy. To jest kurs, który przechodziła rodzina Państwa Brzezińskich i oni są w tej chwili przekwalifikowani.

Katarzyna Misiuna

Państwo Król.

Starosta

Państwo Król, ale Brzezińscy również.

Katarzyna Misiuna

Brzezińscy od razu mieli dobre kwalifikacje, bo oni już byli w nowym systemie szkoleni, trochę inaczej.

Starosta

Dobrze, Państwo Król ze Środy Śląskiej, 8 miesięcy trwało ich szkolenie i przekształcenie się z rodziny zawodowej w rodzinę specjalistyczną, też mają trudną trójkę dzieci.

Katarzyna Misiuna

Tylko tu Panie Starosto będzie jeszcze gorzej, dlatego, że od 1 stycznia wchodzi nowa ustawa i zwykłej zawodowej rodziny nie ma. Jest tylko specjalistyczna i jest tylko pogotowie rodzinne, czyli nie mając kwalifikacji to jest troszkę problem.

Starosta

Generalnie, jeżeli powstanie jeszcze w tym roku zawodowa rodzina, to ona zostanie i będzie funkcjonowała, tak?

Katarzyna Misiuna

Tak.

Starosta

Rozumiem, czyli od przyszłego roku Pani Halino, Pani Dyrektor mamy problem. Jeżeli nie zrobimy tego w tym roku, to od 1 stycznia zostaje Pani w takiej formule jaka jest, ale pod pewnymi warunkami, które są określone przez Zarząd i dalej współpracujemy, dalej jest Pani Dyrektorem placówki. Albo od 1 stycznia może Pani zostać tylko specjalistyczną, ale tu nie ma Pani kwalifikacji, musiałaby Pani robić kurs, albo pogotowiem rodzinnym co Pani pewnie nie odpowiada. Więc, jeżeli chce Pani zostać, zmienić formułę i być rodziną zastępczą zawodową musi Pani zrobić to jeszcze w tym roku.

Halina Przychodnej

Dobrze.       

Starosta

I wtedy na przykład minimum trójka dzieci.

Katarzyna Misiuna

Czyli musimy placówkę Panie Starosto zlikwidować  w listopadzie, żeby było to możliwe.

Zuzanna Jaskuła – Kierownik Wydziału   

Tak.

Katarzyna Misiuna

Przy czym raz jeszcze podkreślę Pani Halinko, to i tak jest wszystko w rękach Pani, bo tam zawodowstwo, specjalistyczne zostawmy to, bo to są już takie niuanse, w ogóle, żeby była Pani rodziną zastępczą,  to jest Pani krok do sądu, tam trzeba złożyć wniosek  o konkretne dzieci i Pani mówi, że no na dwójkę to w ogóle o zawodowstwie nie mówimy, bo to jest niemożliwe to jest tylko zastępcza rodzina.

Halina Przychodna             

Jest pomoc PCPR-u, więc Pani mi tu pomoże?

Starosta

Tak.

Katarzyna Misiuna

Pani Halinko nie napiszę wszystkiego za Panią, tak jak w przypadku Kasi. Pani musi wystąpić do sądu, z Pani oceną tego dlaczego je Pani chce.

Radny Kaczmarek

Zaraz, bo Pani zapytała Panią, czy Pani pomoże, a Pani powiedziała, że nie.

Katarzyna Misiuna

Panie radny, to nie o to chodzi. Powiedziałam, że nie tak jak w przypadku Kasi, bo w przypadku Kasi Pani Halinka nie zrobiła w zasadzie nic. Kasia została dziewczynką, która była bezdomna.

Radny Kaczmarek

Ten temat już znamy, nie wracajmy do tego.

Halina Przychodna

Ludzie kochani, ja nic nie zrobiłam, no po prostu, dziękuję wam bardzo, do widzenia.

Starosta

Ale proszę usiąść.

Halina Przychodna

Pani Dyrektor niech mi Pani spojrzy w oczy.

Starosta

Nie, nie, nie tak, nie będziemy, proszę usiąść.

Halina Przychodna

Słuchajcie, nie mam współpracy z PCPR-em, już mówiłam ostatnio. Ja jestem sama zostawiona, ja tylko dostaję pisma i ustawy, nawet nie ma mi kto wytłumaczyć po ludzku, to jest pomoc merytoryczna, gdzie jest ustawa. Jak była Sadowska ja wszystko miałam, odkąd nie ma Sadowskiej nie mam nic, tylko ciągle żądania, pretensje. Słuchajcie, ileż można z tym wytrzymać. Bądźcie ludźmi, a nie urzędnikami. To jest urzędnik, typowy przykład urzędnika. Jeżeli macie urzędników, zatrudniajcie sztaby, rodzicielstwo zastępcze rozwińcie, jednej nie pasuje, drugiej. Z GOPS-em współpraca się nie układa, może spojrzyjcie na to inaczej ludzie kochani. Jak tak można? Wiecie co te dzieci trudne, oni dla mnie są iskierką, oni są promykiem, ale PCPR jest dla mnie... Weźcie to, rozwiążcie, bo po co to jest w ogóle. Sztab ludzi do czego, do czego? Ludzie kochani, weźcie to, notujcie, dajcie do prasy, ja już w końcu uruchomię, bo tak być nie może. Oczernia się mnie, że ja 40 tys. zł. Wyłudzam. Mało tego, tam jeszcze jest, że ja dostaję miesięcznie na doposażenie, Pani Skarbnik. Jakie doposażenie mi doposażacie? W ubiegłym roku z dotacji Ministerstwa dostałam telewizor, parę talerzy. Coś miało być, 4 tys. zł., nawet 4 tys. nie dostałam, nie wiem gdzie ta reszta się podziała. Słuchajcie, są cyrki może ktoś by się przyjrzał. Ja widzę, że tu wy wiecie tutaj z Pani strony. Ileż ja mogę, ja jestem człowiekiem na granicy wytrzymałości, jak tak można? I jeszcze czytam o sobie jakim jestem potworem. Co wy o mnie myślicie? Powiedzcie mi w oczy. Po co ja mam to robić, no po co? Żeby dobrego... Już tutaj Pani mówiła o budżecie. Rozumiem, budżet, nie ma, ale powiedzcie mi dobre słowo, dobre słowo. Jak dyrektor idzie do Kowalskiego i mówi „Kowalski”, poklepie, „dobrze robiłeś”, to on jeszcze zdwoi siły, ale on mu nie daje nagrody. Ja mówię do was jak do ludzi i bądźcie ludźmi, bo jak będziemy przewracać kartki, Przychodna kartka, Kawińska kartka, tam jakaś, to ludzie kochani, ja nie wiem po co. Zarząd to jest Zarząd, wy tu rządzicie, ale macie serca, macie rodziny, macie domy, myślcie, kurcze, a nie  łajacie tylko. Ja tu przychodzę wiecznie jak zbity pies, idę nie wiem, ktoś mnie wezwał, powiedział mi po co ja tu przychodzę? Nikt mi nie powiedział, wy jesteście przygotowani, a ja nigdy nie wiem po co. Jestem zaszczuta. Ileż można, jak ja mam funkcjonować? Dom własny udostępniłam, robię wszystko, cała rodzina, 10 dzieci, dwójka jest w domu, między innymi Kamil, bo jest dzisiaj Dzień Nauczyciela, czy ktoś pyta kto mnie tam zastępuje? Jaką mam pomoc? Dzwonię, że dziewczyna jest chora, że potrzebuję pomocy ”proszę wzywać pogotowie”. Ja mam nie płakać? Ja już po prostu nie mogę, ja do psychiatry mam iść? Dziękuję wam bardzo. Co mi Pani Kasia pomogła? Co? Jakie pismo, w czym? Rola PCPR-u jest znaleźć usamodzielnienie, a nie moja, a co mi PCPR pomógł? Proszę, ja cały czas jestem oskarżana, rzucana. Niech powie ta Pani jak ona mnie oczernia. Słuchajcie, jest ministerialny wniosek gdzie można dostać kasę, to nie jest z Powiatu i ja się dowiaduję, za pięć dwunasta od mojej znajomej. Mam syna w Urzędzie Marszałkowskim, mówią mi, że jest coś. Ta Pani nawet nie robi tego tylko wali każdemu, zamiast się zebrać i powiedzieć „słuchajcie jest wniosek, może dacie pomysł”. Nie, jest najmądrzejsza, „ja sama to zrobię”. Proponowałam nawet pomoc, nie i nie, przeszedł wniosek i bardzo dobrze. Bo tylko zgoda buduje, może jedną osobę warto wymienić, a nie wszystkich.

Starosta

Dobrze.

Halina Przychodna                                      

Ja nie wiem, słuchajcie, nie zapraszajcie mnie na Zarządy, róbcie co chcecie, rozwiążcie to. Ja mam tu ofertę, wioski dziecięce są, potrzebują ludzi. Ja kocham dzieci, ja mogę to robić, ja z tymi dziećmi jutro idę do kina. Pani mi tu mówi budżet, mam w nosie budżet, napiszę do sponsora, teraz piszę o prawo jazdy dla chłopaka. Też tam czytałam gdzieś, że trzeba pozyskiwać pieniądze. Słuchajcie, Dzień Dziecka był, szanowni Państwo, nikt nie przyszedł z głupią czekoladą do dzieci. Czekałam na was, nikt nie przyszedł z durną czekoladą. A ja jak byłabym Dyrektorem PCPR-u, przeszłabym po wszystkich firmach, zebrała pieniądze, taką imprezę zrobiłabym i jeszcze wy patrzylibyście się z boku, a nie dowalała komuś kto coś robi, przeszkadzała cały czas, o tym mówię. Jeżeli wy, to ja po prostu wychodzę, do widzenia. Ja nie mogę i tylko „Pani Halinko, Pani nic nie zrobiła”. A od czego jest PCPR? Do czego on został powołany? Do kontroli, nadzoru, do czego? Słuchajcie internet, nie mam do dzisiaj odpowiedzi czy mam na ten internet dofinansowanie, czy nie mam. Pismo 30.12 złożyłam. Ja nie wiem. Czepiacie się tylko tego, czego chcecie. Słuchajcie, ja naprawdę jestem tylko człowiekiem i mam jak każdy człowiek, ja wiecznie żyć nie będę. Słuchajcie, to jest moja praca, ja ją lubię, ja ją kocham, te dzieci u mnie, to mają mówię wam. Był Pan, widział Pan, każdy ma własny pokój, ma każdy wyposażony, przyjedzcie, ja nie miałam, ja się staram sukcesywnie, moje dzieci są dorosłe, one nam pomagają, uwierzcie. Patryk dostaje takie prezenty od, teraz dostał laptopa od mojego syna młodszego, dzieci moje są ustawione i pomagają mi. I proszę mi nie mówić, że ja tu patrzę pod względem zarobkowym. Ja naprawdę jestem wariat, który wziął te dzieci i dla nich robię.

Starosta

Dobrze Pani Dyrektor, rozumiem...

Halina Przychodna

Ale Panie Starosto, ja widzę, że Pan się też denerwuje, ale jak ktoś Panu mówi, że ja jestem do bani, to Pan w to uwierzy. Dlatego ja tu jestem z drugiej strony, żeby powiedzieć jak ja to czuję.

Starosta

Spokojnie.

Halina Przychodna

Ja już mam naprawdę tego dosyć, ja kocham to co robię, ja mogę z dziećmi konie kraść.

Starosta

Pani Dyrektor, spokojnie.

Halina Przychodna

Proszę mnie wysłuchać, bo wy jesteście od tego. Ja też zostawiłam dzieci, o zastępstwo dajecie mi na zastępstwo 50% dla męża. To trzeba powiedzieć, Pani Halino, każde Pani zastępstwo będzie za darmo, tak jak w rodzinie i już ja wiem to z góry i ja nie będę przynosiła zwolnień.

Starosta

Ale my to określiliśmy 1 stycznia tego roku.

Halina Przychodna

Ale ja nic o tym nie wiem. Dlaczego PCPR jako pomoc merytoryczna nie przekazał mi danego pisma. Przecież ja mam dzieci takie i tak, jadę lekarz, jadę ortopeda, logopeda coś tam, ja mam co robić uwierzcie mi. Jeszcze teściowa pomaga mi, bo gotuje mi zupę, bo nieraz byłoby, że nie byłoby co jeść.

Starosta

Pani Dyrektor.

Halina Przychodna

Dziękuję, także podejmijcie tutaj, oskarżcie mnie.

Starosta

Pani Dyrektor proszę mnie teraz wysłuchać. Ja rozumiem i to są te emocje i to jest właśnie ten stres, on wyszedł.

Halina Przychodna  

To nie jest stres, to jest niemoc, że nic nie mogę. Kaśce załatwiłam dom opieki społecznej, słuchajcie już tu przerabialiśmy, ja sama. Mówiłam Panu, o tu siedziałam gdzie Pan Kaczmarek siedzi, powiedziałam, że nie ma komu płacić pieniędzy za Kaśkę. Przecież sprawa Kaśki, ja sama załatwiałam jej opiekę. Kto mi pomógł, kto mi pismo napisał? Pani Dyrektor, bardzo Pani dziękuję, Pani wymusiła na mnie, żebym szybko napisała te pisma. To było wymuszone, ja odręcznie napisałam, że już Kaśka z 31, żeby nie płacić czasem na Kaśkę. Kaśka jest sama. Ja do niej jeżdżę, teraz do niej jadę, kupię jej ciuchy, kupię jej wszystko i nie musicie mi na nią dawać pieniędzy. Dziękuję bardzo, już się nie odezwę, Panie Starosto.

Starosta

Pani Dyrektor, ja rozumiem, każdy ma swoje racje, każdy, ale ja to powiedziałem wcześniej...

Halina Przychodna  

Ale komunikacja tutaj, tu nie ma komunikacji.

Starosta

Dobrze, ok, my się tą sprawą zajmiemy, kwestią komunikacji. Chcieliśmy się spotkać wspólnie, można powiedzieć, że doszło do pewnej konfrontacji. My po przerwie chcemy też rozmawiać z Panią Dyrektor Misiuną na temat w ogóle funkcjonowania PCPR-u, taki jest dzisiaj cel posiedzenia Zarządu, również między innymi. Natomiast Pani Dyrektor, niech troszkę jak gdyby te emocje opadną. Wracam jak gdyby do meritum sprawy. Nikt tutaj, przy tym stole, nie kwestionował nigdy tego co Pani robi. Zawsze było powtarzane, że to jest kawał dobrej roboty. My się gdzieś różnimy tylko w szczegółach, w szczegółach tak naprawdę. W funkcjonowaniu normalnej instytucji jednej, czy drugiej zawsze będą zgrzyty, zawsze będą jakieś niedomówienia, to jest naturalne. Ale sama idea i to jak Pani prowadzi i jak Pani wychowuje dzieci jest bezsporna. To absolutnie nie jest w ogóle  tematem naszego spotkania. Tematem spotkania, tematem rozmowy jest tylko ustalenie pewnych relacji między nami na przyszłość. Bo padło tutaj z Pani ust, dość jak gdyby dla Pani ważne, dla nas pewnie też, ale tak naprawdę zarzut w stosunku do urzędników PCPR-u, bo jak gdyby rysuje się obraz, który odstaje jak gdyby do tej pory wszystkich takich znanych nam faktów, że nie ma współpracy. No to, nie wiem, pójdę o krok dalej, być może przemianowanie się nie wiem czy z tą trójką, czy z inną, na rodzinę zastępczą zawodową, tak naprawdę usamodzielnia Panią całkowicie i uniezależnia od pracowników PCPR -u. Praktycznie kontakty są znikome wtedy, jeżeli chodzi o bycie dyrektorem, o robienie wszystkich tych sprawozdań,  pisanie wniosków. Wtedy należą się konkretne kwoty na każde dziecko, które są ustalane rok rocznie przez Radę Powiatu, wcześniej przez Zarząd  i koniec. I być może będzie mniej stresu, mniej biegania. Pani jest taką osobą, która zawsze, zawsze było tak, że pozyskiwała Pani środki zewnętrzne od sponsorów, Pani i Pani Kawińska.

Halina Przychodna

I pozyskuję dalej, a te dzieci mają...

Starosta

I dobrze, i tak powinno być, każdy w ten sposób prowadzący jednostkę powinien tak działać.

Halina Przychodna

Po prostu to mnie demotywuje, działam tak i robię wszystko...

Starosta

Ale Pani Dyrektor, już jest spokój.

Halina Przychodna

Jeszcze powiem, budżet mój wynosi na przykład 130 tys. w skali roku. Pytam księgową, czy wpływ pieniędzy, które ja byłam u Burmistrza i załatwiłam na wakacje, czy on zwiększy mój budżet? „Nie to jest  wkład budżetu”, dlaczego?

Skarbnik

Nie, nie, chwileczkę Pani Dyrektor, ja budżet...

Halina Przychodna

Pytałam się Pani księgowej, powiedziała, że to wchodzi w sumę...

Skarbnik

Tak do budżetu na wypoczynek, zwiększa budżet o 5 tys. zł.

Halina Przychodna

Powinno być ogólnie w skali roku 135 tys., bo pozyskałam 5 tys. Powiedziała nie, jasno, że to się łączy w kwotę ogólną.

Skarbnik

Pani Dyrektor 126...   

Halina Przychodna

Pani Skarbnik, nie jestem osobą...

Starosta

Zaraz to trzeba wyjaśnić.

Skarbnik                              

126 tys. miała Pani budżetu, Burmistrz dał 5 tys. zł na wypoczynek i o te 5 tys. Pani w danym roku ma zwiększony budżet.

Halina Przychodna

Dziękuję za informację.

Skarbnik

I nigdy nie było sytuacji, że Pani pieniądze uzyskane z gmin na bazie porozumienia mogą być przeznaczone na inny cel, bo to porozumienie musi być rozliczone. I proszę nie mówić, że te 5 tys.  poszło na inny cel.  

Halina Przychodna

Nie poszło, tylko że to  jest dalej w sumie bazowej mojego budżetu.

Skarbnik

Nie może być.

Halina Przychodna

Proszę Panią nie mówią tu rzeczy z sufitu.

Radny Kaczmarek

Przepraszam bardzo, ja chciałem się odnieś do tej sytuacji. Proszę Pani, Pani tu przeczytała protokół z interpretacją. Powiem Pani, że w moim odczuciu, odczuciu Przewodniczącego Rady, odczuciu członków Zarządu mieliśmy niedosyt informacji na temat tego co dzieje się w naszych palcówkach, szczególnie na mojej Gminie, na naszej Gminie, w tych dwóch domach dziecka. Pan Przewodniczący z Panem Starostą tutaj w rozmowie, takiej swobodnej, doszliśmy do wniosku, że musimy się temu bliżej przyjrzeć, żeby mieć wiedzę szerszą. I w tym protokole, ta dyskusja, o tych domach jest nacechowana z naszej strony troską o to, abyśmy jak najbardziej zgłębili wiedzę o domach dziecka na terenie Gminy Miękinia. Chcieliśmy wam pomóc, taką sytuację stworzyć, żeby wszystko grało w najlepszym porządku               Stąd też zapraszaliśmy Panią na Komisję Oświaty, gdzie Pani była. Był problem  z domem nr 2, był problem z domem Nr 1. Z domem Nr 2...

Halina Przychodna

Nie był problem, to jest normalne życie.

Radny Kaczmarek

Dla nas, artykułowaliście to, dla nas  wykładnią tego, co się dzieje jest PCPR.

Halina Przychodna

Przepraszam, my problem artykułowaliśmy?

Radny Kaczmarek

Nie.

Starosta

Problem to za duże słowo, jakiś kłopot mały.   

Radny Kaczmarek

Niech mnie Pani wysłucha do końca.

Starosta

Powiedziałem, że między jednostkami zawsze będą zgrzyty, bo to jest naturalne.

Radny Kaczmarek

To jest naturalne. Niech Pani nie odbiera tej dyskusji jako atak na siebie, bo to nie o to chodzi. Nie. Ja pochylam się nad tym co Pani powiedziała dzisiaj tutaj. My dzisiaj, ja tu zaproponuję za chwilę, żebyśmy nie podejmowali dzisiaj decyzji w takiej atmosferze, aczkolwiek jestem głęboko przekonany, że to spotkanie jest bardzo potrzebne po to, żeby całokształt sprawy był bardziej zrozumiały.

Halina Przychodna

I bardzo dziękuję. Ja przyszłam tu powiedzieć, że zbliża się Dzień Rodzicielstwa Zastępczego, 30 maja. Przyszłam do Pana Starosty i mówię, powiemy coś na sesji, pochwalimy się o tym, no chciałam zrobić dobrą broszkę Panu Staroście. Wszyscy robią PR o sobie, to trzeba się samemu zareklamować. No i wyszło to co wyszło, że my mamy problem, że my czegoś chcemy, że czegoś szukamy.

Radny Kaczmarek

Ale, nie.

Halina Przychodna

No właśnie nie wiem skąd to się wzięło, że my mamy problem, w czym? Pan powiedział kiedyś róbcie swoje, ja to robię.

Radny Kaczmarek

Oczywiście.

Halina Przychodna

I jeśli ja to robię to chciałabym, żeby mi nikt nie przeszkadzał.

Radny Kaczmarek

Wyszła sprawa Kasi, o której mieliśmy informację, teraz wyszła sprawa jej brata.

Halina Przychodna

Ale to wychodzi w życiu.

Radny Kaczmarek

Znamy sytuację.

Halina Przychodna

Ja dostałam dzieci psychiczne.

Radny Kaczmarek

Powiem Pani uczciwie, w tym gronie wielokrotnie ocenialiśmy bardzo wysoko. Ja Panią podziwiam jako człowiek, ja mam trójkę dzieci, własnych, wychowałem, że Pani się podjęła takiego...

Halina Przychodna

Normalnych, to jest też różnica.

Radny Kaczmarek

Tak. I wielu, nie znajdzie Pani wśród nas tu siedzących osób, który by nie powiedział, że to co Pani zrobiła to jest naprawdę duża, olbrzymia nagroda.

Halina Przychodna

Nie chcę pochwał, naprawdę nie chcę pochwał.

Radny Kaczmarek

Natomiast, nie można stawiać sobie pomników, bo życie trwa i tymi dziećmi trzeba zajmować się na każdy dzień i jutro też. I zdawać sobie sprawę z faktu, że jesteśmy odpowiedzialni do końca.

Halina Przychodna

Nie, w placówkach do 18 roku życia.

Radny Kaczmarek

Pani pełni funkcję Dyrektora tej placówki, my mamy odpowiedzialność za to, na nas ciąży, więc musimy podejmować różne decyzje. Ubolewam i będzie to na pewno tak jak powiedział Pan Starosta przedmiotem dyskusji, że między PCPR-em a Panią  jest sytuacja jaka jest, tak nie może być. Nad tym mam nadzieję będziemy jeszcze dzisiaj rozmawiać. Niemniej jednak sytuacja tego Domu Dziecka musi być załatwiona. I ja nie wiem, proszę zaproponować coś, jeśli dzisiaj to dzisiaj, jeśli nie, no to z Panem Starosta dogadać się.

Starosta        

Ja mam pretensje do Pani, Pani Dyrektor i żal, bo tak naprawdę 14 października Pani wybuchając jak gdyby emocjami powiedziała, co leży Pani na sercu. Problem polega na tym, że tak naprawdę o jakiś kłopotach, niedomówieniach, niedociągnięciach my się dowiadujemy nawet nie od Pani Dyrektor PCPR-u, nie od Pani bezpośrednio, tylko nie wiem od różnych radnych. Gdzieś tam niedomówienia się robią, plotki się tworzą, wpisy na necie, czy na Rolandzie, czy gdzieś. To jest aż tak czytelne, że aż prawdziwe. Natomiast ja mam żal do Pani, że tak naprawdę 14 października dopiero mówiąc to wszystko, artykułując to, tak naprawdę, moim zdaniem, nie wiem jak pozostałych członków Zarządu, mamy, zaczynamy mieć jakiś taki obraz jak gdyby, bo taki był jednostronny, informowanie, informowanie, informowanie, że jest tak, tak, suche fakty żadnych komentarzy proszę mi wierzyć. No to Pani Dyrektor jak mamy sobie wyrabiać zdanie. Zresztą my się znamy więcej lat, prawda i zawsze ceniłem Pani pracę i Pani Kawińskiej. Ale jak mamy później jako członkowie Zarządu mieć jakieś, patrzeć na te sprawy w ten sposób, że no słyszymy, ze Kasia zostaje tak naprawdę osobą bezdomną, tak, że mamy kłopoty z tymi meldunkami.

Halina Przychodna

I to jest moja wina?!

Starosta             

Ale niech Pani posłucha nas teraz. Niech Pani się postawi w naszej sytuacji. Nie było żadnego argumentu z Pani strony, żadnej rozmowy, jakiegoś przebicia się do nas, przyjścia na Zarząd, wproszenia się nawet na Zarząd, posiedzenia Zarządu są jawne, każdy z ulicy może tu wejść, usiąść i przysłuchiwać się temu czym my się tu zajmujemy. I niech Pani zrozumie, najgorszą rzeczą w relacjach międzyludzkich jest brak dialogu, brak mówienia sobie o pewnych rzeczach.

Halina  Przychodna

Dokładnie, przecież byłyśmy  z Panią Danutą Kawińską u Pana i mówiłyśmy, że nie ma komunikacji z PCPR-em. Co Pan powiedział? Że przyjrzy się tej sprawie. I w jaki sposób się Pan przygląda? Proszę mi odpowiedzieć.

Starosta

Ale zaraz,  znowu będziemy się łapać za słowa?

Halina Przychodna

Nie za słowa, ale Pan mówi, że brak jest komunikacji. Przyszłam też, tak jak Pan mówi, żeby nie być jednostronnym, chciałam na Dzień Rodzicielstwa, przyszłam do Pana i powiedziałam, że pochwalimy się swoim dorobkiem. No Pan powiedział „proszę iść do Przewodniczącego Rady z tą sprawą”, a później „powiemy co o nich myślimy”. Przecież Pan sam mnie wysłał do Przewodniczącego Rady. Zadzwoniłam do Przewodniczącego Rady, bo go nie było, on powiedział jak najbardziej, wy Panie w „15 minutach” możecie. No i nagle  później wyszło co wyszło. Właśnie dlatego nie wiem, nie rozumiem, no o co tu chodzi, jaki problem, w czym, nie wiem.

Radny Kaczmarek

Nie ma problemu, ja nie widzę, żeby z tego powodu Dzień Rodzicielstwa, przecież nie było problemu, co Pani mówimy?

Halina Przychodna

Ale na Komisji Oświaty wyszło.

Radny Kaczmarek

Wróćmy do istoty sprawy, o tym co mówi Pan Starosta.

Halina Przychodna

Rezygnuję z placówki rodzinnej i może całkowicie, dzisiaj już powiem całkowicie, bo mam tego dosyć, dosyć, dosyć. Dziękuję.

Skarbnik

Tu w drodze wyjaśnienia Pani Dyrektor, ja mam dwa budżety,

Halina Przychodna

To ja wycofam ten budżet

Skarbnik

Pani w budżecie miała 127 tys., a teraz...

Halina Przychodna

To pal sześć sumy, chodzi mi o to, żeby 5 tys. weszło w budżet planowany.

Starosta

I weszło.

Halina Przychodna                                            

Nie powiększyło budżetu rocznego.

Wicestarosta

Doszło do planowanego i powiększyło.

Skarbnik

Chciałabym powiedzieć tutaj radnym, żeby wiedzieli. Pani ma 127 tys. budżetu z Powiatu plus 5 tys. zł. z Gminy, 132 tys. zł. i takie rozliczenie Pani otrzymała.

Halina Przychodna

Pytałam Pani Żurowskiej, powiedziała, że to się łączy.

Skarbnik

Łączy się 5 tys. do 127 tys. zł., czyli 132 tys. zł., tak Pani podpisała ostatnie sprawozdanie.

Starosta

Reasumując, czy my mamy w ogóle jakieś wnioski z dzisiejszego spotkania, ja z uporem maniaka pomimo tego co się wydarzyło.

Halina Przychodna

Dzisiaj rezygnuję całkowicie o placówce, to jest moje zdanie, jestem świadoma. Rezygnuję, nie będę  przychodzić tu i stresy przeżywać.

Radny Kaczmarek

Mój wniosek jest taki, sprawa jest bardzo poważna, dzisiaj mamy piątek, w przyszłym tygodniu będzie Zarząd?

Starosta

Tak, jeśli będzie taka konieczność to zrobimy.

Radny Kaczmarek

Pani Dyrektor niech Pani posłucha, nie można w takiej sytuacji podejmować decyzji. W przyszłym tygodniu, specjalnie proponuję zebrać Zarząd, aby przez te kilka dni przemyślała Pani sprawę i poprosimy Panią na ten Zarząd, żeby podjąć już spokojną, bez emocji...

Starosta

Pani Dyrektor, czy pasuje Pani w przyszłym tygodniu środa, na przykład?

Halina Przychodna

Ale ja dzisiaj podejmuję, nie będę placówką naprawdę, bo ja to rozważam, proszę zanotować nie będę placówką, nie chcę być, nie chcę współpracować, nie chcę. Ja sobie znajdę inną pracę. Wiem, że nie mam lat osiemnastu. I proszę tu nie mówić, że tam i tak dalej nie ma doposażenia na placówki. Proszę się o kanapę, nie ma nigdy pieniędzy. W zeszłym roku 1260 zł. dałam za buty dziewczyny. Nie dostałam, bo nie ma w budżecie 1260 zł. na obuwie. Szukam sponsora, płacę z własnej kasy, bo buty letnie potrzebne były, wszystko, nie ma. Więc słuchajcie, jak nie ma pieniędzy, po co męczyć was i mnie, naprawdę trzeba się rozstać, podjąć tutaj decyzję dorosłych osób. Dziękuję bardzo. Dobrze, ja napiszę podanie w przyszłym tygodniu na spokojnie, nie chcę być placówką, nie chcę dyrektorować, ja jestem zawód rodzic. Naprawdę dziękuję bardzo.

Starosta

Czy chciałaby Pani pomimo Pani deklaracji w tej chwili spotkać się jeszcze raz na spokojnie, nie wiem, przyjedzie Pani z mężem, razem usiądziemy i porozmawiamy, omówimy ten temat.

Halina Przychodna

Proszę, za tydzień, w który dzień?

Starosta

Jak Pani pasuje.

Halina Przychodna

Nie, nie mam kalendarza, nie wiem, ale się dostosuję, to jest przyszły tydzień, to można sobie przełożyć.

Starosta

Więc może być czwartek, 20-tego?

Halina Przychodna

Może być.

Starosta

Panowie, czwartek, 20-tego,  na 9.00, pasuje?

Halina Przychodna

Tak.

Starosta

Zrobimy formę Zarządu, natomiast jedynym punktem będzie jak gdyby rozmowa w sprawie placówki i w sprawie ewentualnych kroków dalszych, dobrze?

Halina Przychodna

Tak.  

Starosta

Rozumiem, ja Panią odprowadzę. Kilka minut przerwy.  

Salę opuściła Halina Przychodna – Dyrektor  Rodzinnego Domu Dziecka w Głosce i Starosta.    

Po przerwie Starosta wznowił posiedzenie Zarządu Powiatu.

Starosta

Witam po przerwie, trochę emocji, mamy ustalone posiedzenie Zarządu za tydzień w czwartek o 9.00 w sprawie przyszłości Placówki Rodzinnej Nr 2 w Głosce. Jest jeszcze z nami Pani Dyrektor PCPR-u. Ja myślę, że ten temat dalej będziemy kontynuować, a to jest w kontekście finansów, bo tutaj miałem jak gdyby rozmowę z Panią Skarbnik dotyczącą budżetu na rok 2012 i tego co się dzieje w 2011.   

Skarbnik

Powiedziała, że ten temat został wywołany pismami, które docierają z PCPR-u. Dodała, że chciałaby zakończyć temat placówek, bo budżety, które są ustalane, według niej są ustalane uczciwie, natomiast chciałaby zwrócić uwagę Zarządu. Powiedziała, że wróci do rodzinnych domów dziecka, ponieważ art. 85 a ustawy o pomocy społecznej na której Starostwo bazuje w tym roku wyraźnie wskazuje co przysługuje w ramach tego ekwiwalentu przyznanego na dziecko. Odczytała - „środki finansowe na utrzymanie dziecka w placówce rodzinnej przysługują w zryczałtowanej formie nie niższej niż 34% podstawy miesięcznej”. Powiedziała, że Rada Powiatu ustaliła na 50%, a nie 34%, „kwota o której mowa obejmuje wydatki na: wyżywienie, dostosowane do potrzeb rozwojowych dziecka, wyposażenie w odzież, obuwie, bieliznę i inne przedmioty osobistego użytku, stosownie do wieku i indywidualnych potrzeb dziecka, środki higieny osobistej, podręczniki, pomoc i przybory szkolne, koszty przejazdu do i z miejsca uzasadnionego pobytu poza placówką rodzinną, zajęcia kulturalne, rekreacyjne i sportowe, zabawki odpowiednie do wieku rozwojowego dziecka, miesięczną drobna kwotę do własnego dysponowania przez dziecko umieszczone w placówce rodzinnej, w wysokości określonej w przepisach w sprawie placówek opiekuńczo – wychowawczych, opłatę za pobyt w bursie lub internacie, jeżeli dziecko uczy się poza miejscowością, w której mieści się placówka rodzinna”. Ta kwota u nas wynosi 824 zł.

Wicestarosta

Powiedział, że można byłoby przekazywać niecałe 600 zł., gdyby uchwała Rady była zmieniona.

Skarbnik

Powiedziała, że tak, niecałe 600 zł.

Wicestarosta

Zapytał, jaki jest miesięczny ryczałt, chodzi mi miesięcznie za dziecko?

Skarbnik

Odpowiedziała, że 823,50 zł.

Wicestarosta

Powiedział, że jeśli jest czwórka dzieci to jest...

Skarbnik

Powiedziała 3 294 zł., to jest ryczałt.

Wicestarosta

Powiedział, że całość kosztów na dzieci jest 40 tys. zł., a cały budżet 127 tys. zł.

Skarbnik

Powiedziała, że to jest pensja, fundusz socjalny, bieżące wydatki.

Sekretarz

Powiedział, że większość to jest pensja dyrektorska.

Wicestarosta

Powiedział, że Pan Dyrektor nie dostaje więcej jak na dzieci.

Skarbnik

Powiedziała, że do września w Głosce na ryczałty 28 822 zł, na wynagrodzenia Pani Dyrektor 36 842 zł, na trzynastkę 3 893 zł, na ZUS 6 204 zł, na fundusz pracy 954 zł., na umowy zlecenia 6 464 zł, koszty lokalowe: gaz, energia, opał, woda 8 684 zł i opał 5 738 zł. do września, telefon 1 080 zł, ryczałt samochodowy 1712 zł, zakładowy fundusz socjalny 1093 zł i podatek od nieruchomości 550 zł, na koniec września wykorzystali 102 042, 00zł. I w tym momencie Pani księgowa poinformowała jakimi środkami mogą dysponować, na poczet tego, że zaczynają się zwolnienia lekarskie to idzie w ramach jednego budżetu. Nie są to małe pieniądze, natomiast nad składnikami tych wydatków należy się zastanowić.

Wicestarosta

Zapytał się ile płaci się zawodowej rodzinie zastępczej.

Katarzyna Misiuna

Powiedziała, że w takim przypadku pensja nie jest 4 400 zł. tylko 2 500 zł.

Skarbnik

Powiedziała, że rozmawiała z Paniami Kawińską i Przychodną i pokazała, że Powiat obligują przepisy prawa i to nie jest tak, że na każdą jedną prośbę będzie zwiększany budżet i dawane pieniądze, bo pieniądze muszą mieć swoje uzasadnienie. Powiedziała, że mówiła o zatwierdzonych stawkach, które należy zweryfikować.

Katarzyna Misiuna

Powiedziała, że uchwała Rady zwiększająca ryczałt na dziecko do 50% ona wygasa z końcem tego roku, dzieje się to automatycznie ze zmianą przepisów. Dodała, że nowa ustawa określa dokładnie stawki na każde dziecko w rozróżnieniu od tego, czy to jest dziecko niepełnosprawne. Stawki są konkretnie określone w ustawie, które są dużo wyższe.    

Starosta

Powiedział, że klu problemów to jest budżet na ten rok i na przyszły.

Skarbnik

Powiedziała, że z rodzinnymi domami dziecka radzimy sobie i do końca roku na tych zasadach wytrzymamy.

Starosta

Zapytał, co jest niepokojącego.

Skarbnik

Powiedziała, że jeżeli chodzi o pomoc społeczną, Pani Dyrektor wniosła 7 października- Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie informując o bardzo złej sytuacji finansowej w rozdziale rodzin zastępczych. Przy projektowaniu budżetu są wydatki, których się nie da przewidzieć. Natomiast na wykonanie w tamtym roku, rodziny zastępcze kształtowały się na granicy 600 tys. zł. – 700 tys. zł, potem w roku 2010 skoczyło na 1 039 000 zł i planowane były wydatki i zwiększyliśmy do 1 250 000 zł, czyli wzrosło o 25%. Do tej pory każda jednostka otrzymywała budżet, poczynialiśmy kroki, żeby w tym budżecie się zmieścić i robić wszystko, żeby jak najbardziej obniżyć wydatki , bo wydatki bieżące nie mogą przekroczyć dochodów bieżących i tego należy się trzymać. W październiku Pani Dyrektor informuje, że wydatki na rodziny zastępcze będą wynosić 1 630 075 zł, to jest wzrost o 60% w stosunku do roku 2010.

Katarzyna Misiuna

Powiedziała, że brakuje 200 tys. zł. 1 600 000 zł. to był plan.

Skarbnik

Powiedziała, że w takim razie ok. 1,5 miliona, czyli o 50% wzrastają rodziny zastępcze.

Na dzień dzisiejszy 250 tys. nie jesteśmy w stanie poszukać, bo nie ma ich w budżecie. Natomiast wydaje jej się, że nie ma tu żadnej inicjatywy, ani pracy, ani współpracy z GOPS-ami, z sądami, z nami i trudno odnosić się do czegoś takiego, kiedy jesteśmy informowani w październiku, że zabraknie 240 tys. zł. Rozumie, że sytuacje są złe, ale o takich sytuacjach Zarząd powinien wiedzieć dużo wcześniej i że te prace nie przynoszą skutków. Jeżeli dzisiaj usłyszymy od Pani Dyrektor, że tak musi być, że nie mamy wpływu na te rodziny, że nie mamy wpływu na posadowienie dzieci w innych domach dziecka, to zaproponowała, jeżeli te rodziny będą wzrastać i nie wrócą te dzieci do rodzin poprzez prace, to może przejąć w księgowości wypłaty i będziemy tylko płacić.

Katarzyna Misiuna

Powiedziała, że tak będzie od  stycznia przyszłego roku, nie będzie pracy, będzie wzrost o kilka milionów. Wykonanie w tamtym roku w rodzinach zastępczych było prawie 1 300 000 zł., a nie 1 090 000 zł.

Skarbnik

Powiedziała, że 1 034 000 zł.

Katarzyna Misiuna

Powiedziała, że księgowa spisała z budżetu wykonanego w tamtym roku i nie wie skąd ta rozbieżność. Różnica pomiędzy rokiem poprzednim, a tym co brakuje nam w tym roku,  zwiększony budżet był w rodzinach zastępczych o 144 tys. zł, dzieląc proporcjonalnie na każdy miesiąc to jest o 12 tys. zł. więcej. W tamtym roku rodzin zastępczych było 78, w tym roku na dzień 30 września jest rodzin zastępczych 74, czyli ilość rodzin zastępczych maleje. Pracujemy bardzo mocno, ale jest tylko dwóch pracowników socjalnych na cały Powiat. Zajmujemy się też interwencjami kryzysowymi, pracujemy z rodzinami zastępczymi, z rodziną biologiczną dziecka pracuje GOPS. I w  GOPS-ach w których się pracuje na przykład w Kostomłotach nie ma dzieci do placówek, jeśli się pojawią to rocznie dwójka. Nie można mówić o rodzinach zastępczych w oderwaniu od ilości dzieci kierowanych do domów dziecka. Ilość dzieci kierowanych do domów dziecka w tym roku w ciągu 2 miesięcy z siódemki, która czekała na miejsce zrobiło się 25 dzieci i to są dwie Gminy - Środa Śląska i Miękinia. Bardzo dużo dzieci, które dostają postanowienia o placówce wychowawczej, czyli jeśli nie ma wolnego miejsca u nas za 3 200 zł, to wysyłamy do obcych Powiatów, wtedy kosztuje to 5 tys. Udaje się dzięki współpracy z GOPS-em, ale przede wszystkim z sądem przekonać sędziego do utworzenia rodziny zastępczej. Na tworzenie rodzin zastępczych nie można patrzeć źle, bo powstają, ale dzięki temu dzieci nie idą placówek i nie kosztuje trójka 15 tys. tylko 648 zł. razy trzy.  Powiedziała, że świadczenia pomimo mniejszej ilości dzieci wzrastają ok. 140 tys., dlatego, że bardzo duża część dzieci w tej chwili ma orzeczenia o niepełnosprawności, czyli ze świadczenia zwykłego w wysokości 648 zł. te dzieci przeskakują na 988 zł. i to jest świadczenie obligatoryjne. Jeżeli rodziny zastępcze tworzone są na terenie  innego Powiatu, ponieważ babcia lub ciocia wystąpiła o utworzenie rodziny zastępczej, a dziecko jest z naszego Powiatu to my te dzieci opłacamy w tym roku takich dzieci jest czworo, dzieci są małe więc mają wyższe świadczenia. Obcy powiat wypłaca jednorazówkę na przyjęcie takiego dziecka przez babcię i wtedy nie można dywagować. Przepisy mówią, że należy zwrócić to wszystko co wypłacił rodzinie. U nas jednorazówek nie ma, na jedno dziecko jednorazówka należy się w wysokości 2 500 zł, u nas dostają 500 zł. na wszystkie dzieci, więc oszczędzamy. Na zagospodarowanie u nas dla usamodzielnianych takiej pomocy nie ma, ona wynosi 5 tys. zł, dajemy 500 zł. na materiały budowlane, pomagamy remontować pokój, czy małe mieszkanko. Te wszystkie świadczenia i to czego brakuje wynika z ustawowych wysokości świadczeń, a nie z tego, że źle dysponujemy budżetem.              

Skarbnik
Powiedziała, że sygnalizuje, Zarząd będzie decydował, dodała, że należy się temu przyjrzeć.

Starosta

Powiedział, że należy jedną sprawę wyjaśnić, że rodziny zastępcze są tańsze niż pobyt dziecka w placówce stacjonarnej i pod tym względem Zarząd nie będzie polemizował. Pani Skarbnik zaznaczyła, że jest wzrost, a Pani Dyrektor wyjaśniła dlaczego.

Katarzyna Misiuna

Dodała, że wzrost ten spowodowany jest również nieusamodzielnianiem dzieci, pozostają w rodzinach pomimo tego, że ukończyły 18 lat.

· zmian w uchwale budżetowej Powiatu Średzkiego na rok 2011.
Skarbnik

Powiedziała, że wpłynęły dwie decyzje  od Wojewody 5 tys. zł. dostały Zespoły ds. orzekania o niepełnosprawności zwiększamy budżet. I dostaliśmy dwie decyzje zmniejszające, zmniejszenie  w składkach  zdrowotnych 2 572 zł. a także w DPS-ie  w Malczycach o 7 210 zł. i zmniejszamy z tego tytułu wydatki, to jest konsekwencją, że umierają pensjonariusze i oni zmniejszają dotację. Ponadto zwróciły się jednostki do przesunięcia między paragrafami to Jest Powiatowa Komenda Straży Pożarnej, Specjalny Ośrodek Szkolno – Wychowawczy i Powiatowy Zespół Szkół Ponadgimnazjalnych.

Za podjęciem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 4 P – 0  W – 0

Starosta

Ogłosił przerwę w posiedzeniu.

Część II
 Protokołu Nr 31/2011
z posiedzenia Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej
odbytego w dniu 18.10.2011 r.
o godz. 12:00 w Starostwie Powiatowym
przy ul. Wrocławskiej 2 w Środzie Śląskiej
Obecni:

Sebastian Burdzy – Starosta

Mieczysław Kudryński - Wicestarosta

Grzegorz Pierzchalski – członek   Zarządu

Czesław Kaczmarek – członek Zarządu

Józef Chabraszewski – członek Zarządu

oraz

Mariusz Żałobniak – Sekretarz Powiatu

Janina Gawlik – Skarbnik Powiatu

Starosta
Wznowił II część posiedzenia Zarządu Powiatu Nr 31/2011. Zaproponował wprowadzenie do porządku obrad w punkcie 4 Podjęcie uchwały Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej w sprawie:
-  wyrażenia opinii w przedmiocie zaliczenia dróg na terenach przemysłowych Komorniki do kategorii dróg gminnych.
Za wprowadzeniem powyższej uchwały do porządku posiedzenia członkowie Zarządu Powiatu głosowali:
ZA – 5  P – 0 W – 0
Ad. 4 Podjęcie uchwały Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej w sprawie:
· wyrażenia opinii w przedmiocie zaliczenia dróg na terenach przemysłowych Komorniki do kategorii dróg gminnych.
Starosta
Przedstawił uchwałę.
Za podjęciem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu głosowali:
ZA – 5  P – 0 W – 0
Starosta

Ogłosił przerwę w posiedzeniu.
Część III
 Protokołu Nr 31/2011
z posiedzenia Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej
odbytego w dniu 20.10.2011 r.
o godz. 9:00 w Starostwie Powiatowym
przy ul. Wrocławskiej 2 w Środzie Śląskiej
Obecni:

Sebastian Burdzy – Starosta

Mieczysław Kudryński - Wicestarosta

Grzegorz Pierzchalski – członek   Zarządu

Czesław Kaczmarek – członek Zarządu

Józef Chabraszewski – członek Zarządu

oraz

Mariusz Żałobniak – Sekretarz Powiatu

Janina Gawlik – Skarbnik Powiatu

Starosta
Wznowił III część posiedzenia Zarządu Powiatu Nr 31/2011. Zaproponował wprowadzić do porządku obrad: 
Do punktu 5. Przyjęcie stanowiska w sprawie:

- wniosku Dyrektora Powiatowego Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych Nr 2 w Środzie Śląskiej o utworzenie pracowni kształcenia zawodowego dla zawodu mechanik pojazdów samochodowych, mechanik operator pojazdów i maszyn rolniczych, oraz dla technikum informatycznego w zakresie przedmiotu – urządzenia techniki komputerowej,

- wniosku Komendy Powiatowej Policji w Środzie Śląskiej o zakup i nieodpłatne przekazanie w formie darowizny radaru bezprzewodowego „Iskra”,

- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący braku aktywności Powiatu Średzkiego w sprawie zalewania wsi Pichorowice,
-  odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący rzekomego zamierzenia, przekwalifikowania drogi powiatowej Damianowo – Goczałków na drogę gruntową
- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący działań podjętych przez Powiat Średzki w związku z planowaną na terenie Gminy Udanin budową farm wiatrowych,
- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący oczyszczenia rowu przy drodze powiatowej Damianowo – Księżyce,
- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący informacji o procentowym udziale gmin w finansowaniu inwestycji drogowych Powiatu przeprowadzonych w latach 2006-2011,
- odpowiedzi na interpelację radnego Pana Mariusza Wójewódka złożoną na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczącą budowy przez PCZ S.A. we Wrocławiu nowego szpitala w Komornikach,

- odpowiedzi na zapytania radnego Pana Mariusza Wójewódka złożone na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczące rozliczeń i zaległości firmy
 Mineral  Group  wobec Powiatu  z tytułu dzierżawienia i  wydobycia  kruszywa z  
nieruchomości  położonej   w  obrębie  Osiek,  gmina  Kostomłoty oraz powierzchniowego utrwalenia dróg powiatowych
- odpowiedzi na wnioski radnej Pani Haliny Mikła złożone na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r.

Do punktu 6. Zaopiniowanie uchwał Rady Powiatu w sprawie:

- ustalenia rozkładu godzin pracy aptek ogólnodostępnych, działających na terenie powiatu średzkiego,
Za rozszerzeniem porządku posiedzenia członkowie Zarząd Powiatu głosowali:

Za – 5  P – 0 W – 0
Cd. Ad. 4 Podjęcie uchwał Zarządu Powiatu w Środzie Śląskiej w sprawie:
· przyjęcia planu zimowego utrzymania dróg powiatowych Powiatu Średzkiego w sezonie 2011/2012,
Radny Pierzchalski
Powiedział, że patrząc na tamten sezon to nie było znacznych różnić między IV a V standardem. Dodał, że chciałby takie materiały skserować, bo najczęściej jak coś zawiewa to ludzie dzwonią do sołtysów lub radnych, żeby oni wiedzieli...
Starosta
Przerwał i wyjaśnił, że przed każdym okresem zimowym Gminy otrzymują  plan zimowego utrzymania dróg powiatowych Powiatu Średzkiego.
Wicestarosta
Dodał, że Gminy powinny przekazać sołtysom.
Starosta
Powiedział, że przekazywane są również numery telefonów na Służbę Drogową. Dodał, że zawsze było to praktykowane i będzie dalej.
Za przyjęciem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu głosowali:
ZA – 5  P – 0 W – 0
Do sali weszła Pani Halina Przychodna – Dyrektor Rodzinnego Domu Dziecka w Głosce
Katarzyna Misiuna – Dyrektor Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie.
Starosta
Jesteśmy w punkcie określającym przyszłość placówki. Dziękuję, że Pani przybyła mam nadzieję, że  dzisiaj tutaj postanowimy przy udziale Zarządu i Pana Przewodniczącego Rady i Pani Dyrektor PCPR-u kwestie dotyczące z formą prowadzenia tej placówki, czy zostajemy przy tej formie jaka jest dotychczas, czy przekwalifikujemy na rodzinę zastępczą zawodową. I tutaj jak gdyby mieliśmy trzy dni żeby przemyśleć sprawę mam nadzieję, że Pani Dyrektor jest przede wszystkim po rozmowie z mężem i myślę, że też z dziećmi. I tutaj oczekiwalibyśmy takiego ostatecznego stanowiska w tej sprawie i co mamy robić dalej, czy działać. Bo nie ukrywam, że w Pani sprawie rozmawialiśmy w piątek z Panią sędzią Wieraszko. Jeżeli wpłynąłby do sądu wniosek Pani o przekwalifikowanie się na rodzinę zawodową wtedy Pani sędzia obiecała, że ten tryb będzie natychmiastowy, żebyśmy nie czekali z wyznaczeniem ewentualnej rozprawy w tej kwestii. To tak na marginesie, poinformowaliśmy, że jest taka, że jest taka możliwość i to wszystko. Także jeśli można to oddałbym Pani Dyrektor głos.
Halina Przychodna
Tydzień czasu to naprawdę było potrzebne, to były burzliwe dyskusje i rozmowy i podjęliśmy decyzję, że będziemy kontynuować Rodzinny Dom Dziecka.
Starosta
Czyli w takiej formie jaka jest do tej pory?
Halina Przychodna
Tak. I dobierzemy jedno dziecko na dzień dzisiejszy, żeby była czwórka, minimum, które jest potrzebne, to naszym zdaniem, nie wiem jakie jest zdanie tu Zarządu, bo to jest bardzo ważne, czy chcecie ze mną pracować?
Starosta
Jeśli można to chciałbym się wypowiedzieć prywatnie, swoje zdanie określić na ten temat. Podobna sytuacja była z rodzinnym Domem Dziecka w Miękini i podobnie jak gdyby się zakończyła.  Tylko chciałbym wyczulić tutaj Panią Dyrektor, że bardzo może będzie kłopotliwe znalezienie tylko jednego dziecka. Musielibyśmy sobie dać czas i tutaj musiałaby się wypowiedzieć Pani Dyrektor PCPR-u, czy byłoby dziecko, czy tutaj są jakieś ograniczenia z Pani strony, jakieś wymagania, czy to ma być dziewczynka, czy chłopczyk, w jakim wieku, żebyśmy nie poszli później znowu w kłopotliwą sytuacje tak jak to miało miejsce dość dłuższy czas z Panią Kawińską. Ale w Końcu skończyło się to pozytywnie i osobiście podzielam Pani pogląd i cieszę się z takiego obrotu sprawy, jestem za tym, żeby utrzymać jednostkę w takiej formie jaka jest. To znaczy ona się trochę zmieni tak czy inaczej, bo nowa ustawa  jak gdyby zmienia nazewnictwo, tak jak gdyby odwraca to wszystko na nowo. Ale forma prowadzenia i tak dalej jest podobna i ona się nie zmienia.
Katarzyna Misiuna
Nazewnictwa tu nie zmienia, pojawia się coś innego w formie Rodzinny Dom Dziecka, który jest rodziną wielodzietną zawodową. 
Starosta
Tak, nazewnictwo będzie podobne.
Katarzyna Misiuna
Placówką rodzinną jesteśmy nadal.
Starosta
Natomiast jeżeli chodzi o to, że deklaruje Pani to, że jest Pani Placówką Rodzinną jest ona jednostką organizacyjną Powiatu jedną z tych 14. W takim razie  Pani Dyrektor...
Katarzyna Misiuna
Co do dziecka to ciężko mi w tej chwili powiedzieć, muszę przeanalizować, bo jak Pan wie dzisiaj 11 dzieci jedzie do Więdzborka w związku z tym tam są pojedyncze dzieci? Nie, tam nie ma, jest rodzeństwo, jest piątka, takich dzieci nie mam. Tak jak  sędzia deklarowała w piątek na spotkaniu większość z tych dzieci do końca roku według sędzi do domu wrócić powinna, dlatego, że takie odwiezienie dzieci do palcówki  no według sędzi motywuje rodziców i oni bardziej zaczynają pracować. I ona uważa, że do końca roku ona te postanowienia powinna zmienić. Pomyślę, poszukam, przeanalizuję, też mamy dzieci w innych powiatach, więc trzeba tam pomyśleć. Pani Halino, czy to ma być dziewczynka, chłopiec?  Bo to jest istotne, tak, żeby szukać już konkretnie.
Halina Przychodna
To znaczy nie, chciałabym tylko plastyczne dziecko, żeby to było plastyczne, żeby to nie było dziecko na psychotropach, żeby to było dziecko takie w miarę plastyczne. To jest taka moja prośba.
Wicestarosta
W jakim wieku?
Halina Przychodna
No, żeby było to dziecko takie 7 lat, może 6 lat, żeby już rozpocząć edukację, żebym ja miała wpływ na nie.          
Starosta
Proszę może ktoś z Zarządu chciałby, wypowiedzieć się. To było moje zdanie, akurat, to ja nie mówiłem w imieniu Zarządu, żeby było jasne.
Radny Kaczmarek
Chciałbym wyrazić zadowolenie swoje Pani Dyrektor z faktu że te kilka dni dały uspokojenie sytuacji. I wyrazić nadzieję, że relacje między Panią a Panią Dyrektor Misiuną, Panią a Panem Starostą będą coraz lepsze. Naszą funkcją jest tworzenie jak najlepszych warunków dla waszych domów dziecka, ale nasze możliwości są ograniczone. I powinna mieć Pani na uwadze fakt, ze tak będziemy krajać zarówno Pan Starosta, Pani Dyrektor Zarząd jak i rada na ile nas będzie stać. W tej chwili nie wiem czy to było w Pani obecności mieliśmy 23 dzieci na ostatnim zarządzie wyciągających rękę po opiekę, 11 dzieci jak tu Pani Dyrektor powiedziała jedzie na zewnątrz do domów dziecka gdzieś tam gdzie będziemy za to słono płacić. Opieka ta nas dużo kosztuje i chciałbym, żeby Pani miała świadomość, że nie na wszystko nas będzie stać, będziemy bardzo się starali wywiązywać z obowiązków Starostwa, jednak prosimy również wczucie się w naszą sytuację i rolę.
Radny Chabraszewski
Ja również dziękuję, że akurat  taka decyzja została przez Panią podjęta. I chciałbym zapytać o taką rzecz, to co usłyszeliśmy z ust Pana Starosty i Pani Dyrektor Misiuny, że może być problem ze znalezieniem jednego dziecka jaka decyzja byłaby Pani jeżeli jest jakieś rodzeństwo, które nie można rozdzielić, czy  nad tym wariantem też Pani myślała rozmawiała z mężem? Czy takie rozwiązanie już nie wchodzi w grę?
Halina Przychodna
Nie rozmawiałam nad większą liczbą. Ale tak jak powiedziałam warunki mamy w domu duże, tylko jeżeli dzieci są plastyczne. Na przykład powiem tutaj, że właśnie Pani Kawińska ma dwie takie dziewczynki no naprawdę aż się  chce z nimi pracować, miałam okazję troszeczkę pomagałam jej w opiece kiedy ona musiała wyjechać. No to te dzieci słuchają z przyjemnością bajek, słuchajcie to jest przyjemność wychowywać takie dzieci. Dlatego tu mówię, jeżeli jest materiał plastyczny tu można szóstkę.
Radny Kaczmarek
Pani Dyrektor ja Panią doskonale rozumie, byłem 24 lata nauczycielem. Natomiast musi Pani wiedzieć, że dzieci takie jakie mamy są takie jakie mamy.
Halina Przychodna
Wiem.
Radny Kaczmarek
One są pozbawione najczęściej opieki ciepła. Więc nie możemy stawiać warunków,   po prostu Pani zaproponuje Pani Dyrektor takie dzieci jakie mamy i w tym musi Pani podjąć decyzję. Podobny temat był z Panią z Miękini my wybierzemy dzieci po prostu takie jakie mamy.
Halina Przychodna
Takie jakie mamy, bardzo dziękuję. Czy będę mogła na przykład porozmawiać z tymi dziećmi, bo to też trzeba zapytać dzieci, czy one chcą do mnie.
Radny Kaczmarek
To już z Panią Dyrektor.                                         
Halina Przychodna
Bo to nie jest tak, że my dorośli przenosimy i nie pytamy.
Starosta
No ja nie wyobrażam sobie takiej sytuacji, że przywozimy pod dom, pod drzwi dziecko.
Halina Przychodna
Chyba, że z interwencji.
Radny Pierzchalski
Ja też jestem zadowolony z tego, że stało się tak jak stało, przemyślała Pani. Ja myślę, że dotychczasowa praca Pani była Bardzo ceniona przez Zarząd  a szczególnie przez Pana starostę. Zresztą Pan Starosta ostatnio mówił, bardzo jasno, że ceni Pani  ciężką pracę. Ja myślę, ze będzie tak dalej po prostu nawet może lepiej, bo zawsze się doży, żeby było jeszcze lepiej. Zależy nam na współpracy również Pani z Panią Dyrektor, bo to jest ważne i jak najlepszym wychowaniu tych dzieci, w sumie naszych dzieci za które wszyscy bierzemy odpowiedzialność. Ja się bardzo cieszę z Pani decyzji i myślę, że dokona Pani wyboru takiego, który będzie zadowalał Panią i wszystko strony dla dobra tych dzieci. Także ja Pani za tą decyzję dziękuję i  myślę, ze będzie dobrze.
Wicestarosta
Ja chciałem bardzo króciutko. Miałem okazję z Panią współpracować ileś lat, cieszę się, że zapadła decyzja, decyzja  od strony formalnej, że my wiemy co dalej można robić, co dalej powinniśmy robić, bo jest koniec roku. Jaka ta decyzja by nie była to oczekiwaliśmy na decyzję i za nią dziękujemy bo w tej chwili jest nam łatwiej pewne rzeczy poukładać. Z drugiej strony myślę, że zdecydowanie łatwiej będzie Pani, Paniom dobrać dwójkę dzieci takich jakie Pani oczekuje niż jedno, bo jedno to w ogóle mieliśmy doświadczenie  z Panią Kawińską, że jest prawie niemożliwe znalezienie jednego dziecka, jeszcze spełniającego oczekiwania, ale to jest jakby dalsza droga. Cieszę się bardzo, że zapadła Pani decyzja, myślę, że przemyślana decyzja i że będzie się współpraca układać.
Halina Przychodna
Dziękuję, że ten czas daliście mi Państwo, naprawdę bardzo dziękuję.
Starosta
Teraz tak, bez takich spraw organizacyjnych się nie obejdzie, skoro są tutaj Panie razem i jest Pani w Środzie Śląskiej, bardzo bym prosił, żeby odpowiednie pismo z Pani strony wpłynęło jeszcze dzisiaj. Tutaj też zobowiązuję Pani Dyrektor pomóc to opisać i też wydaje mi się, że musimy sobie dać jakiś czas, nie wiem czy miesiąc wystarczy na to, żeby dziecko dobrać czy dzieci ewentualnie.
Katarzyna Misiuna
muszę to przeanalizować, tak jak mówię dzieciaki jadą dzisiaj, zresztą w ciągu dwóch tygodni odwieźliśmy 7 dzieci i na tej liście zgodnie ze zobowiązaniem Panie Starosto z piątku  u Prezesa sądu została mi w tej chwili dwójka, ale  tu jest szansa w ciągu tygodnia powrotu ich do domu, także tutaj sensu nie ma. Ale my mamy dzieci w innych powiatach, więc  trzeba tu się zastanowić, które ewentualnie będą pasowały.
Starosta
Dobrze, Pani Dyrektor w takim razie umawiamy się w ten sposób dzisiaj proszę przelać na papier Pani decyzję, że chce Pani dalej prowadzić rodzinny dom dziecka z możliwości uzupełnienia składu o jedno dziecko ewentualnie to zobaczymy powiedzmy o dwójkę. Ale liczymy że znajdzie się powiedzmy odpowiadające Pani dziecko i w takiej sytuacji na pewno gdzieś do dwóch  tygodni będzie następny, kolejny Zarząd. Już na tym Zarządzie chciałbym, żeby sytuacja była jasna, proszę podejść do PCPR-u na pewno jest odpowiednia lista  i wiekowa i według płcie gdzie dane dzieci są, być może jest akurat gdzieś jedno dziecko z naszego Powiatu w jakiejś innej placówce i wtedy ewentualnie moglibyśmy takie dziecko sprowadzić i umieścić w Pani placówce. Ale pierwszy krok to w takim razie podanie, musimy to uchwała była intencyjna, więc tak naprawdę...
Wicestarosta
Wypada ją uchylić.
Starosta
Uchylimy ją, czy tam poinformujemy Radę, że jest taka a nie inna decyzja z której jak Pani usłyszała cały Zarząd się cieszy jest z tego powodu zadowolony. Panie Sekretarzu, jeżeli wpłynie dzisiaj powiedźmy Pani Dyrektor Przychodnej podanie, że jednak zostaje czy tą uchwałę musimy uchylić.
Sekretarz
Tak, ona jest intencyjna co prawda.
Wicestarosta
Powinniśmy, bo pytanie czy my ją realizujemy?
Sekretarz
Tak, bo może być sytuacja, że będzie pytanie dlatego, że pomimo tego, że jest intencja, że nie ma zmiany intencji. Trzeba ją uchylić.  
Starosta
Powiedział, że wniosę ją na sesję, tylko muszę mieć Pani podanie.
Halina Przychodna
Czy może to być do jutra? Bo ja dzisiaj mam wizytę.
Starosta
Dobrze, może być do jutra, ale proszę skontaktować się z Panią Dyrektor i ustalić i już zacząć szukać tego dziecka. Dobrze?
Halina Przychodna
Dobrze. Czy mogę przyjechać jutro?
Katarzyna Misiuna
Pani Halinko a możemy na poniedziałek się umówić, bo całego PCPR-u nie ma, Pani Agnieszka jeszcze po weselu nie wróciła, a cała reszta dzisiaj odwozi dzieci, także mamy tylko stażystkę w pracy nikogo więcej w poniedziałek się umówmy, dobrze?
Halina Przychodna
Dobrze.                                   
Starosta
Dziękuję bardzo.
Salę opuścili: Pani Halina Przychodna – Dyrektor Rodzinnego Domu Dziecka w Głosce
Katarzyna Misiuna – Dyrektor Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie.
Przewodniczący Rady
Panie Starosto ja nie chciałem mówić, ale te względy formalne dopilnować, żeby one zostały dopełnione, bo to jest bardzo ważne.
Cd. Ad 5 Przyjęcie stanowiska w sprawie:
- informacji dotyczącej kosztów remontu budynku przy ul. Wrocławskiej 10 w Środzie Śląskiej (budynek byłego Liceum Profilowanego),
Starosta

Zaproponował, aby wykonać  remont w zakresie remontu dachu oraz wymiany okien, w miarę możliwości finansowych, w roku 2012.

Za powyższym stanowiskiem członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5 P – 0  W – 0
· wniosku Dyrektora Powiatowego Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych Nr 2 w Środzie Śląskiej o utworzenie pracowni kształcenia zawodowego dla zawodu mechanik pojazdów samochodowych, mechanik operator pojazdów i maszyn rolniczych, oraz dla technikum informatycznego w zakresie przedmiotu – urządzenia techniki komputerowej,
Starosta

Powiedział, że jest potrzeba przedstawienia przez Dyrektora PZSP Nr 2 dokładnego zapotrzebowania jednostki oraz zbadania rynku w zakresie zebrania innych ofert w powyższej sprawie.

Za powyższym stanowiskiem członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5 P – 0  W – 0
· wniosku Komendy Powiatowej Policji w Środzie Śląskiej o zakup i nieodpłatne przekazanie w formie darowizny radaru bezprzewodowego „Iskra”,
Starosta
Powiedział, że pies wyszkolony to wydatek 5 tys. zł., dodał, że to jest jedyna Komenda Powiatowa Policji na Dolnym Śląsku, która nie ma psa i jeszcze Wołów nie ma. Przypomniał, że zawsze co roku z budżetu nie tylko powiatu ale i gmin jest wsparcie dla Policji i Straży.
Radny Kaczmarek
Powiedział, że zna sytuację budżetu jeśli uda się znaleźć trochę pieniędzy to na psa, a na radar 10 tys. zł. już nie.
Starosta
Powiedział, że nie należy skupiać się zawsze na pieniądzach, tylko należy patrzeć szerzej na dany problem, który jest omawiany. Kupno psa, bo co do radaru ma mieszane uczucia. Przypomniał, że minął ponad rok i nie złapano mordercy kobiety w Michałowie  i właśnie kwestia psa tropiącego, który powinien być na początku, w tym samym dniu, może zostałby już złapany morderca. Pies ma jeszcze funkcję prewencyjną, taki pies idzie do przedszkoli, do szkół. Zaproponował, aby przekazać 5 tys. zł na zakup psa tropiącego i poddał pod głosowanie.
Za powyższym stanowiskiem członkowie Zarządu Powiatu głosowali:
ZA - 5  W -  0 P – 0
- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący braku aktywności Powiatu Średzkiego w sprawie zalewania wsi Pichorowice,
Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0      
-  odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący rzekomego zamierzenia, przekwalifikowania drogi powiatowej Damianowo – Goczałków na drogę gruntową
Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0      
- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący działań podjętych przez Powiat Średzki w związku z planowaną na terenie Gminy Udanin budową farm wiatrowych,
Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0      
- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący oczyszczenia rowu przy drodze powiatowej Damianowo – Księżyce,
Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0      
- odpowiedzi na wniosek radnej Pani Małgorzaty Rachwalskiej z dnia 26.09.2011 r. złożony na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczący informacji o procentowym udziale gmin w finansowaniu inwestycji drogowych Powiatu przeprowadzonych w latach 2006-2011,
Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0      
- odpowiedzi na interpelację radnego Pana Mariusza Wojewódka złożoną na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczącą budowy przez PCZ S.A. we Wrocławiu nowego szpitala w Komornikach,

Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0      
- odpowiedzi na zapytania radnego Pana Mariusza Wojewódka złożone na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r. dotyczące rozliczeń i zaległości firmy Mineral  Group  wobec Powiatu  z tytułu dzierżawienia i  wydobycia  kruszywa z  nieruchomości  położonej   w  obrębie  Osiek,  gmina  Kostomłoty oraz powierzchniowego utrwalenia dróg powiatowych
Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0      
· odpowiedzi na wnioski radnej Pani Haliny Mikła złożone na sesji Rady Powiatu w Środzie Śląskiej w dniu 29.09.2011 r.
Za przyjęciem przygotowanej odpowiedzi członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0
Cd. Ad. 6 Zaopiniowanie uchwał Rady Powiatu w sprawie:
· ustalenia rozkładu godzin pracy aptek ogólnodostępnych, działających na terenie powiatu średzkiego,
Sekretarz
Powiedział, że powyższa uchwała była już przyjęta przez Zarząd półtora miesiąca temu i została wysłana  do zaopiniowania  przez Gminy i wpłynęły opinie: negatywną z Gminy Udanin, która uznała, że nie zabezpiecza świadczenia usług dla osób zwłaszcza w okresie świąt i porze nocnej,  pozytywną z uwagą z Gminy Miękinia aby Dolmed pracował, tylko do godziny 17.00 i pozytywna z uwagami od samego Dolmedu, aby uwzględnić, że tylko do godziny 17.00. Dolnośląska Izba Aptekarska pozytywnie zaopiniowała.

Za pozytywnym zaopiniowaniem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu
ZA – 5  P – 0  W – 0
· określenia zakresu i formy informacji o przebiegu wykonania budżetu Powiatu Średzkiego za pierwsze półrocze, informacji o kształtowaniu się wieloletniej prognozy finansowej oraz informacji o przebiegu wykonania planu finansowego instytucji kultury,
Za pozytywnym zaopiniowaniem powyższej uchwały członkowie Zarządu Powiatu głosowali:
                                               ZA – 5  P – 0  W – 0
Cd. Ad 5 Przyjęcie stanowiska w sprawie:
· przejęcia przez Gminę Środa Śląska nieruchomości drogowej stanowiącej mienie Powiatu Średzkiego, położonej w Środzie Śląskiej przy ul. Jastrzębiej,
Starosta

Powiedział, że Burmistrz wyraził wolę przejęcia powyższej  nieruchomości po uprzedniej zapłacie przez Powiat odszkodowania za przejęcie tej nieruchomości na rzecz osoby fizycznej. Dodał, że należy poczekać na odpowiedź Pana Pawła Choroszczaka dotyczącą jego ustosunkowania się do decyzji Zarządu o podtrzymaniu wysokości odszkodowania nieruchomości w wysokości określonej przez rzeczoznawcę majątkowego na kwotę 29.992,00 zł.
Za powyższym stanowiskiem członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0 W – 0
· lokalu użytkowego o powierzchni 10,60 m2 usytuowanego w budynku przy ul. Konstytucji 3-go Maja 7 w Środzie Śląskiej,
Starosta
Powiedział, że byłoby to użyczenie dla Pani Ewy Roller na działalność leczniczo – kosmetyczną na okres 3 lat. Zapytał kto jest za?
ZA- 5 P – 0 W - 0  
· wniosku Wydziału MiD o przywrócenie poprzedniej organizacji ruchu dla ruchu samochodów ciężarowych, na drodze 2020D od Udanina i zjazdu z autostrady przez Jarostów do Ujazdu Górnego,
Starosta

Powiedział, że należy przychylić się do powyższego wniosku.

Za powyższym stanowiskiem członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  W – 0 P – 0
Cd. Ad. 6 Zaopiniowanie uchwał Rady Powiatu w sprawie:
-  zmian w uchwale budżetowej Powiatu Średzkiego na rok 2011
Skarbnik
Powiedziała, że prowadza się po stronie dochodowej  55 tysięcy, jest to różnica między faktyczną sprzedażą, a tym co było zaplanowane. Zaplanowane było 250 tysięcy, natomiast wpłynęło łącznie z ratą od Pani Pęcherczyk i to co sprzedane Puls – owi w sumie 305 tysięcy. Zwiększa się o 10 tysięcy odsetki, bo lokujemy środki wolne, które mamy na koncie i o 10 tysięcy uzyskamy więcej dochodu. Zmniejsza się dochody o 2 358 000 złotych, to jest dotacja od Wojewody, którą była planowana a jej nie otrzymaliśmy. A także o 11 642 dotacji, którą zakładaliśmy wyższą w Środzie, korygujemy do faktycznego wykonania inwestycji, o tyle otrzymali pieniędzy mniej. Wszystko co zaoszczędzamy, brakuje na materiałach, na drogach, na dzień dzisiejszy 126 tysięcy. Do końca roku jeszcze 5,6 tysięcy musimy zabezpieczyć, bo masa na zimno musi być kupiona, 140 tysięcy należy uzbierać z innych budżetów, żeby zabezpieczyć materiały na drogę. Te 55 tys.  i 10 tys. przerzucamy na zakup materiałów na drogę.  Oprócz tego mamy zakończone już inwestycje, gdzie na  drodze Kostomłoty, w dochodach własnych 15 tysięcy, na Miękini, do granicy Wrocławia 11 662 tysięcy, budowa chodników przy drogach powiatowych Jastrzębce 32 165 i drogi w miejscowości Chwalimierz 8 151 zł. Te wszystkie oszczędności przerzucamy na materiały na drogi. Oprócz tego braki są w placówkach opiekuńczo – wychowawczych ok. 150 tysięcy, będę próbować przerzucić to na następny rok. Jeżeli chodzi o rodziny zastępcze zmiany na Zarządzie następnym mamy – wezwałam PCPR do korekty budżetu i zabezpieczymy środki na rodziny zastępcze. 

Cd. Ad 5/ Podjęcie stanowiska w sprawie:
· lokalu użytkowego położonego na I piętrze budynku przy ul. Konstytucji 3 - go Maja 7
Starosta

Zaproponował, aby wyrazić zgodę na zbycie w trybie bezprzetargowym w/w lokalu na rzecz wnioskodawcy NZOZ „PULS” Ziemowit Rejniak Sp. J.

Za powyższym stanowiskiem członkowie Zarządu Powiatu głosowali:

ZA – 5  P – 0   W – 0
Ad. 7/Sprawy różne
Przewodniczący Rady
Powiedział, że chciałby poruszyć temat Ostoji, ponieważ wie, że zajmowane przez nich pomieszczenia, nie są właściwie wykorzystane i należałoby zweryfikować tą umowę.
Starosta
Powiedział, że będąc w sądzie Pani Przewodnicząca Wydziału Rodzinnego sugerowała rozszerzenie działalności, możemy rozważyć kwestie placówki interwencyjnej i być może te pomieszczenia mogłyby do tego służyć i na następnym posiedzeniu Zarządu powinniśmy się zająć kwestią Ostoji. Dodał, że jako Zarząd powinniśmy zawnioskować o zmianę uchwały w sprawie diet, jeżeli chodzi o najważniejszą osobę w Radzie, czyli Przewodniczącego Rady, aby proporcje pomiędzy członkiem Zarządu a Przewodniczącym Rady powinny być na korzyść Przewodniczącego Rady.    
W związku z wyczerpaniem porządku Starosta zamknął posiedzenie.

Protokół sporządziła  
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